
mmmwnumerze:

Cena egz. 2 0 groszy. (Becik nPĘjfoierts się do Jttosfggffu f
1 2 stron.

DZIENNIK BYDGOSKI
Do ,,Dziennika" dołączamy co tydzień: Tygodnik Sportowy i Dodatek powieściowy.
Redakcja otwarta-od godziny 8 -1 2 przed południem i od 4 -7 po południu.
Oddziały: w Bydgoszczy, ul. Dworcowa 5 - wPoznaniu, Aleje Marcinkowskiego 18 .

w Toruniu, ul. Mostowa 17 - w Grudziądzu, plac 23-go Stycznia 8/10
w Gdyni, ulica 10 Lutego nr. 15. - w Inowrocławiu, Rynek 20. W

Przedpłata wynos! w ekspedycji ! agenturach 3.15 zł. miesięcznie,
9.45 zł. kwartalnie; przez pocztę w dom 3.54 zł. miesięcznie, 10.61 zł. kwartalnie*

Pod opaską; w Polsce 7.15 zł., zagranicę 9.65 zł. miesięcznie.
Redakcja i Administracja w Bydgoszczy, ulica Poznańska 12/14,

Rękopisów niezamówionych nie zwraca się.

Tsiefeny: Redakcja 316, 3 2 6 , Administracja 315, - Oddziały: Bydgoszcz 1299, Poznań 3600, Toruń 8 0 0 , Grudziądz 2 94, Gdynia 1460, Inowrocław 420.

Numer 29. BYDGOSZCZ, środa dnia 7 lutego 1934 r. Rok XXVIH.

Burzliwe obradySejmu
B. Be odrzuca wszystkie wnioski w sprawie glosowania

nad nowa Konstytucją.
Gorący początek wielkiej debaty budżetowej.

Warszawa, 5. 1.
~ Plenarne posiedzenie Sejmu rozpo

częło się o godz. 11 m. 45. Po przyjęciu
protokułu pos. Stroński (KI. Nar.) prosił*
o głos w sprawie zarzutu do protokółu
z ostatniego posiedzenia Sejmu.

Marszałek: Niech Pan zgłosi w biu
rze Sejmu, a potem będziemy je rozwa
żać. Następnie marszałek zawiadamia

Izbę o zrzeczeniu się mandatu przez pos,
Świeżawskiego, który objął szefostwo

kancelarji Pana Prezydenta i przez po
sła Kulczyckiego (NPR), przeciwko'któ
remu wysunięto publicznie zarzut, że

wysługiwał się państwom zaborczym
przeciw Polakom.

Ślubowanie poselskie złożył pos. Ja
nowski (grupa sanacyjna Michałkiewi-

cza).

Nową Konstytucją uchwalono
z pogwałceniem Konstytucji

* i regulaminu.
Poseł dr. Ternpka (Ch. D.) wniósł o

uzupełnienie porządku dziennego. W tej
chwili na ławach RB znać było duże po
ruszenie, Wśród ogólnego zainteresowa
nia pos. Tempka zaczął przemawiać za

tem, aby na porządek dzienny posiedze
nia wstawić jako punkt 1-szy wniosek

nagły, zgłoszony dziś do laski mar
szałkowskiej, podpisany przez posłów
z KI. Lud., PPS, NPR i Ch.D.

Chodzi o to — powiada pos. Temp
ka: — Na posiedzeniu Sejmu w' dniu 26

stycznia było rozpatrywane sprawozda
nie komisji konstytucyjnej z toku jej
prac nad zmianą Konstytucji. Komisja
nie stawiała żadnego wniosku o przyję
cie jakiegokolwiek projektu ustawy,
obrady toczyły się wyłącznie nad teza
mi, opracowanemi przez pos. Cara.

Wniosek posła Cara o zmianę Kon-
*

stytucji nie był zgłoszony zgodnie z wy
mogami art. 125 Konstytucji, który po
wiada, że wniosek o zmianę Konstytucji
musi być podpisany przez conajmniej
1 4 ustawowej liczby posłów, a zapowie
dziany co najmniej na dni 15. Pomimo

1o Sejm uchwalił uzupełnić porządek
dzienny sprawą zmiany Konstytucji, na
dając tezom znaczenie artykułów usta
wy. W ten sposób warunki, przewidzia
ne Konstytucją, nie zostały spełnione,
a to ponieważ:

1) wniosek p. Cara nie był ani zgło
szony na 15 dni przed jego rozpozna
niem, ani nie był też wnioskiem komisji.
Podkreślić należy, iż regulamin sejmowy
zabrania referentowi stawiania we wła-
snem imieniu wniosków, nie przyjętych
przez Sejm.

2) Nie została wogóle stwierdzona
ilość posłów obecnych na sali, a więc
brak prawnego ustalenia potrzebnego
konstyucyjnie ąuorum dla zmiany Kon
stytucji.

3) Marszałek stwierdził jedynie, że w

czasie głosowania nad zmianą Konstytu
c ji powstało % obecnych na sali posłów,
lecz nie dokonał obliczenia ilości gło
sów, oddanych za i przeciw zmianie Kon
stytucji, a w tym wypadku zwykłe ja
wne głosowanie przez powstanie z

miejsc, jest niedopuszczalne... Pos. Pio
trowski (PPS) przerywa mówcy wołając:
lo byl mmrnh. (Wrzawa ca ławach, o-

pozycji. Marszałek: Przywołuję pos. Pio
trowskiego k o porządku),

Pos. Tempka uzasadnia w dalszym
ciągu swój wniosek: ,,...ponieważ jest
sprzeczne z częścią 3 art. 53 regulaminu
obrad Sejmu, któiry głosi: obliczenie

głosów musi nastąpić prócz tego wten
czas, gdy wniosek wymaga kwalifiko
wanej większości.

Wobec złamania w ten sposób wszyst
kich klauzul art. 125 Konstytucji, jak
równi:ż powzięcia uchwały w sprawie
jej zmiany z pogwałceniem art. 47 i 53

regulaminu obrad Sejmu, uchwała Sej
mu z dnia 26 stycznia w sprawie zmiany
Konstyucji, będąca zamachem na kon
stytucyjnie zagwarantowane prawa na
rodu polskiego, jest w myśl postanowie
nia art. 3 Konstytucji nieważna z mocy
samego prawa.

Epilog tego wystąpienia klubów opo
zycyjnych był bardzo krótki. Sanacja
większością głosów wniosek odrzuciła.

Dyskusja nad wnioskiem w myśl regu
laminu odbyć się nie mogła. Wniosek

więc opadł. Opozycją przyjęła wynik
głosowania okrzykami oburzenia,

Debata budżetowa.
Referent budżetu jest zachwycony owocami gospodarki rządu-
Następnie zebrał głos genralny refe

rent budżetu pos, Miedziński. Przema
wiał bardzo długo. Mowy jego nie stresz
czamy, gdyż zrobiliśmy to w poprzed
nich numerach naszego pisma, gdy pos.
Miedziński przemawiał przy zamknię
ciu prac komisji budżetowej, char'akte
ryzując szczegółowo nowy budżet. Wczo
rajsze jego przemówienie było jednym
hymnem pochwalnym na cześć rządu.

Po przerwie obiadowej posiedzenie
rozpoczęto o godz. 5 m. 15.

Posiedzenie popołudniowe.
Marszałek: Do protokółu 10-go posie

dzenia zgłosił sprzeciw pos, Stroński.

Proszę pana sekretarza o odczytanie te
go sprzeciwu.

Jak się okazało dotyczył on ustępu
protokółu, który głosi, że Sejm uchwalił
w trzech czytaniach projekt ustawy o

zmianie Konstytucji i że uchwała ta
wbrew twierdzeniom protokółu nie mo
gła być prawnie powzięta z następują
cych powodów. I tu pos. Stroński wyli

cza wszystkie momenty pogwałcenia
Konstytucji i regulaminu sejmowego.

Przystąpiono do głosowania nad tym'
sprzeciwem. BB swemi głosami sprzeciwi
ten odrzuciła, znajdując jedynie popan*
cie w kole żydowskiem.

Marszałek Śwltalski cieszy s it
zaufaniem większości rządowej i żydów,

Nash. przystąpiono do wniosku nagłe
go stronnictw opozycyjnych o wyraże
nie na votum nieufności marszałkowi

Sejmu. Przewodnictwo, jakby na ironję,
objął pos. Car, dragi wicemarszałek Sej
mu. BBWR począł demonstracyjnie kla
skać. Odpowiedziano z ław opozycji o-

krzykami przeciwko Carowi, Wrzawa
trw ała czas dłuższy.

W myśl regulaminu przystąpiono do

głosowania bez dyskusji. Wynik był
zgóry wiadomy. Sanacyjna większość
wniosek odrzuciła. I tym razem w su
kurs sanacji przyszli żydzi.

Na wtzystklem cisty rtka państwa.
Kryzys moralny czyni ciężkie

spustoszenia.

Dyskusję nad budżetem zapoczątko
wał pos. Rybarski (KI. Nar.) Gdy chciał

przemawiać o sposobach głosowania nad

Konstytucją, marszałek trzykrotnie
przywołał go do porządku. Wo-bec tego
pos. R. ograniczył się do stwierdzenia,

(Ciąg dalszy na stronie 2-ej).

(Telefonem od^własnego korespondenta.)
Berlin, 6. 2. Donoszą, z Zagrzebia, że

na temat parafowanego w niedzielę
paktu bałkańskiego oświadczył mini
ster jugosłowiański Jefticz i grecki
Maximow, że postanowienia zawarte
go paktu bałkańskiego

będą obowiązywać wiecznie,

a następnie, żc B ułga rji pozostawiono

możność przystąpienia w każdej chwili
do paktu.

Ponieważ państwa, które podpisały
pakt będą współpracować ze sobą na

terenie polityki wewnętrznej, pakt po
siada specjalne znaczenie dla stosunków

europejskich. S. S.

(Wo'bec nieodnowienia sojuszu ru-

muńsko-włoskiego i zawsze nieco za
drażnionych stosunków między Jugo-
słowacją a Włochami, pakt ten formuje
niejako front obronny przeciw zabor
czości włoskiej na Bałkanach. Wsku
tek tego, że pakt parafowały dwa pań
stwa, które wchodzą do Małej Enten-

ty, a Czechosłowacja pozostała na ubo
czu, ma to również swoją znamienną
wymowę).

Skarga A ustrii w Lidze NarDdńw.
Berlin, 6. 2, (T-el. wł.). Jak donoszą z

Wiednia po 5-ciogodzinnych naradach
rada ministrów upełnomocniła kancle
rza Bclłfussa do przestawienia Lidze
Narodów skargi na Niemcy. Decyzja
rządu austrjackiego wywarła w Berli
nie wielkie wrażenie. W komentarzach

pisma niemieckiego robią pocieszającą
uwagę, że skarga Austrji wobec chłod
nego stanowiska Anglji niema widoków

powodzenia. S. S.

Wybuch kilkudzies^ciu skrzyń
z dynamitem.

Buenos Aires, 6. 2. (PAT). Jak dono
szą z Rio de Janeiro, na stacji kolejo
wej w Paranagua nastąpił wybuch kil
ku-dziesięciu skrzyń z dynamitem,- Siła

wybuchu była tak wielka, że stacja ko
lejowa uległa zupełnemu zniszczeniu;,
Ha saszfśeło ofiar w ludziach nie była*

Gdi? na śwfecfe szaleje g łód i nędza.

W Nicei książę karnawału święci triumfy. Ulicami przeciągają wozy zolbrzymiemi
kukłami. Tegoroczne zabawy zakłócone zostały jedynie manifestacjami, które wybuchły
w związku z aferą Stawiskiego. Demonstranci spalili, na-stosach-część dekoracyj kar
nawałowych,
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że Konstytucja nowa wywołała słabe e*
cho wśród szerokich mas, które uważa
ją, że w Polsce niema prawa. Wszystko
więc jedno, jaka będzie Konstytucja.

Społeczeństwo natomiast interesuje
to, że liczba bezrobotnych z 270 tys,
wzrosła do 400 tys^ nie licząc bezrobo
cia po wsiach. Mimo tego stanu rzeczy
rząd patrzy, na wszystko przez różowe

okulary. Linja polityki rządu jest bar
dzo zygimtowata, dowodzi tego choćby
n. p. sprawa karteli Kapitał zagranicz
ny wzrósł w tym czasie o 300 milj. i to
kosztem krajowego kapitału. Nie u-

względniono przytem zadłużenia zagra
nicę naszych przedsiębiorstw. Nie ogło
szono też statystyki wzrostu kapitałów
żydowskich. Nastąpił wielki wzrost ka
pitału państwowego ze szkodą prywat
nej gospodarki.

Omawiając zagadnienie etatystyczne
w Polsce mówca stwierdza, że obywatel
dziś we wszystkiem jest uzależniony od

państwa i że społeczeństwo tkw i w

'więzach biurokratyzmu.
Kryzys moralny pogłębiany jest przez

system rządzenia. Poparcie, udzielane

rządowi przez żydów, nie na długo wy
starczy.

Pos. Żuławski (PPS) stwierdza, że

żadnej poprawy w gospodarce niema.

Kryzys wzmacnia dzisiejszy ustrój. Nie
zadowolenie mas jest narazie tłumione

przez przemoc. Następnie omawia on

szeroko rabunkową gospodarkę obcego
kapitału.

Pos. Langier (Str. Lud.) omawiając
różno szczegóły polityki rządowej zajął
się zawartym paktem z Niemcami, usto
sunkowując się co do szczegółów tego
paktu bardzo krytycznie.

Następne posiedzenie jutro .

Masówka robotnicza
w fabryce ,,Parowóz"

Warszawa, 6. 2. (tel. wł.) W warszaw
skiej fabryce ,,Parowóz" odbyła się
wczoraj samorzutnie masówka robotni
ków, skierowana przeciwko nowym re
dukcjom robotników i pracowników u-

rnysłowych.
Na wiecu zapadła uchwała domaga

nia się od rządu zamówień dla fabryki.
Protestowano ostro przeciwko oddawa
niu zamówień na hamulce automatycz
ne Anglji, gdy fabryka w zupełności
jest przygotowana na powyższą produk
cję. Robotnicy w ró cili do pracy, gdy ich

zapewniono, że rząd obiecał nowe obsta-
lunki dla fabryki.

Wyrok śmierci.
Zawiercie, 6. 2. (PAT) W zamiejsco

'wym sądzie okręgowym w Rybniku od
była się dziś rozprawa doraźna prze
ciwko Franciszkowi Siwcowi, oskarżo
nemu o zamordowanie posterunkowego
Policji Państw. Fojcika, Po przesłucha
n iu oskarżonego i świadków sąd wydał
wyrok, skazujący Siwca na karę śmier
ci. Obrona zgłosiła do p. Prezydenta
prośbę o łaskę.

Katastrofa kolejowa.
Wiedeń, 6. 2. (PAT). W miejscowości

Payerbach wydarzyła się katastrofa ko*

lejowa, 4 wagony oderwały się od loko
motywy i wpadły na pociąg, stojący na

stacji. 25 pasażerów odniosło rany.

(flotiz roidfeicfiomsągmięi.

Mowa min. X Becka w komisji Senatu.
Warszawa, 6. 2. (PAT). Ekspose Mi

nistra Spraw Zagranicznych, wygłoszo
ne w komisji spraw zagranicznych Se
natu w dniu 5 lutego 34 r.

Wysoka Izbo!

Gdy rok temu zabierałem głos w par
lamencie na kom isji spraw zagranicz
nych Sejmu starałem się zanalizować

ogólne położenie polityczne w Europie
i wyciągnąć z niego wnioski dla naszej
polityki zagranicznej. Jeżeli wracam no

moich zeszłorocznych wywodów, to dla
tego, że musieliśmy się w znacznej mie
rze opierać na przypuszczeniach i prze
widywaniach.

Dziś mówiąc o tych rzeczach stoimy
w obliczu szeregu faktów, które przy
puszczenia te potwierdzają. Ówczesna
ocena brzmi w skrócie mniej więcej na
stępująco:

Zjawiska międzynarodowego życia po
litycznego podobne do zjawisk ekono
micznych wskaznją na utrudnianie

współpracy międzynarodowej i jakgdy-
by osłabienie więzów łączących pań
stwa w zespołach szerszych. Nie może
nas to jednak upoważnić do zrzeszenia

się inicjatywnych wysiłków, zmierza
jących do stabilizacji politycznej i u-

trwalenia pokoju. Stosownie do naszych
sił i środków musimy konsekwentnie
realizować konstruktywny wysiłek.
Stąd też kładliśmy szczególny nacisk
na nasze stosunki bezpośrednie.

Nasz stosunek do Ligi Narodów.

Zasady te same pozostały dziś. Nie-

uchylając się od współpracy na szero
kiej platformie bierzemy udział w pra
cach Ligi Narodów mimo zmiany na
szej sytuacji przez fakt, że stosunki

nasze, z drugim już z naszych sąsia
dów nie znajdują rozwiązania w Gene
wie. Samo zagadnienie przyszłości in
stytucji genewskiej stało się tematem
szerokich rozważań. Możnaby nawet

powiedzieć, że kwestja pewnych zmian

czy reform została otwarta, mimo że ża
den konkretny projekt nie został w Ge
newie złożony. Już w zeszłym roku

wskazywałem na kwestje, których za
łatwienie w Genewie wydaje się być da
lekie od doskonałości.

Konferencja rozbrojeniowa.
Drugą sprawę powszechnie znaną jest

niewątpliwie sprawa konferencji roz
brojeniowej i

jej smętnych dotychczas losów.

Trudno mi w tej chwili wiele w tej
sprawie powiedzieć. Mamy w każdym
razie dwie bardzo poważne inicjatywy
w formie memorandów rządu brytyj
skiego i włoskiego. Rząd brytyjski za
komunikował nam treść swego memo
randum, od rządu włoskiego mamy ró
wnież bezpośrednie interpelacje poglą
dów. Nie można tych spraw zaliczyć
do kategorji taktyki politycznej li tyl
ko, dotykają one bezpośrednio najisto-
Łniejszych problemów bezpieczeństwa
państw, dlatego też przystępujemy do
studiowania zakomunikowanych nam

projektów, biorąc pod uwagę przede-
wszvstkiem realną stronę zagadnienia.

Rozwój bezpośrednich stosunków.
Znacznie uchwytniejszy rezultat dał

rozwój bezpośrednich naszych stosun
ków. .W roku ubiegłym mówiłem o

pakcie o nieagresji ze wiązkiem socja
listycznych republik rad, o potrzebie
wzmocnienia bezpieczeństwa granic.
Od tego czasu szliśmy konsekwentnie

dalej. W dziedzinie bezpieczeństwa u-

zupełnialiśmy pakt nowym układem o

definicji napastnika.
Osiągnęliśmy powiedzieć można ma

ksimum dokładności w stwierdzeniu

woli nie uciekania się do agresji.
Rząd nasz przywiązuje dużą wagę do

tej ewolucji stosunków i kontaktu na
wiązanego z rządem sowieckim. Kon
taktu, który mam nadzieję będzie
mógł w niedługim czasie podtrzymać
osobiście. .................... .......

Zwrot w stosunkach z Niemcami-^
Ubiegły rok zaznaczy! się radykal

nym zwrotem w stosunkach z naszym
sąsiadem zachodnim. Ody rząd hitle
rowski przychodził do władzy, opinja
dość powszechna w Europie chciała w i
dzieć w skutkach tego faktu koniecz
ność zaostrzenia się stosunków polsko
niemieckich. Rząd nasz tej opinji nie

podzielał.
Kiedy poprzednim razem mówiłem w

parlamencie o wzajemności stosunków

polsko-niemieckich i ich wzajemncm
oddziaływaniu, to proszę mi wierzyć
nie miałem wcale na myśli wyłącznic
negatywnej strony tej formuły. Przy
pierwszych kontaktach z kanclerzem 1

jego rządem stwierdziliśmy jasno i od
ważnie drogę w rozwiązywaniu naszych
stosunków.

Powstaje nowy dokument, pobojowa
deklaracja znaczeniem swojem przeraz
stająca zwykłe stosunki sąsiedzkie. W

tekście samym dałem wyraz przekona
niu, że jest to bardzo istotny przyczynek
do zapewnienia pokoju europejskiego.

Tak więc w dwóch tak ważnych za
gadnieniach rok ubiegły daje nam nowe

dzieła pozytywne. Z zadowoleniem
stwierdzić mogę, że nasza przyjaźń i
dawne w trwałe formy ujęte stosunki

znajdą egzamin w świetle nowych wy
darzeń. Mam tu na myśli przymierze z

Francją i Rumunją, pochodzące z okre
su istnienia wskrzeszonego naszego
państwa. Świadczy to, mojem zdaniem,
przedewszystkiem dodatnio o duchu,
który je ożywia.

Usunięcie niezdrowej atmosfery.
Usunięcie atmosfery animozji i alar

mu jest niewątpliwym plusem. Dążenie
do koncentracji sił w dziedzinach twór
czych jest normalne i zdrowe. Sytuacja
międzynarodowa Polski stwarza warun
ki dla twórczej pracy. Może ubędzie pa
rę argumentów do codziennych polemik
politycznych, ale stanie się to z pewno
ścią bez szkody dla istotnych wartości

naszego życia i możemy mieć tę satys
fakcję, że przez nasze wysiłki wnosimy
w stosunki międzynarodowe elementy
dodatnie, dążące wraz z niemi do usu
nięcia niezdrowej atmosfery.

(Telefonem od własnego korespondenta.)
Berlin, 6. 2 . Ekspose ministra spraw

zagranicznych Becka zamieszcza prasa
berlińska w bardzo obszernych stre
szczeniach. ,,Vólkischer Beobachter"
zamieszcza mowę min. Becka na pierw 
szej stronie pt.: ,,Atmosfera alarmów

usunięta". Również zamieszczana jest
fotografja min. Becka. Komentarze

praso-we jeszcze się nie ukazały, ale wi-
docznem już jest, że przemówienie pol
skiego m inistra spraw zagranicznych

wywarło korzystne wrażenie.

,,Deutsche Allgemeine Zeitung" pisze,
że polityka współpracy Polski z Niem
cami winna być wysłuchana i zrozu
miana w Paryżu.

,,Berliner Tageblatt" w depeszy z

Warszawy zwraca uwagę na ustępy od
noszące się do Rosji Sowieckiej i pod
kreśla, że w najbliższym czasie min.
Beck udaje się do Moskwy, celem na
wiązania ściślejszych stosunków mię
dzy Polską a Rosją. S. S.

PawMi wprowincji Kanion
pochłonęła kilkanaście ofiar.

Buonos Aires, 6. 2. (PAT). Ulewne
deszcze i nagła odwilż w Kordyłjerach
spowodowały wezbranie rzeki Mando-
za w prowincji tejże samej nazwy. Po
ziom wezbranych wód podniósł się o

kilkanaście metrów. Zalane zostały
olbrzymie połacie uprawnych pól i łąk.
Siła prądu rzeki była tak wielka, że
zniesione zostały mosty, łączące Argen
tynę i republikę Chile przez co została

przerwana komunikacja między tymi
krajami. ,

W uzdrowisku Cacheuta wezbrane

wody doszczętnie zniszczyły elektrow 
nię i hotel. Znajdujący się w nim ku
racjusze z trudem zdołali się schronić

w okoliczne góry. Tory kolejowe na

długości kilkudziesięciu kilometrów u*

legły zupełnemu zniszczeniu. W wez-

branych wodach utonęło kilkanaście
osób.

Nieudała demonstracja
komunistów.

Kraków, 6. 2. (PAT). Po zgromadze
niu publicznem w Domu Robotniczym
przy ul. Dunajeckiego, zorganizowanem
przez PPS. CKW. grupa komunistów u-

sijowała zorganizować pochód d-o rynku
głównego. W pewnej chwili rozwinięto
sztandar z wypisanymi na nim hasła
mi komunistycznemu Przechodnie rzu
cili się na niosącego sztandar i dotkli
wie go pobili. Policja sztandar odebra
ła i manifestantów rozproszyła.

Deszcze sprawa strajku
szkolnego w Wielu-

Chojnice, 6. 2. Sąd okręgowy w Choj
nicach zatwierdził mandat karny, nało
żony na rodziców, których dzieci nie u-

częszczały do szkoły powszechnej w

Wielu z pow'odu wystąpień kierownika

szkoły Napiórkowskiego. Wysokość
nał-ożonych ka r sąd okręgow'y zm niej
szyłz5złna2złzakażdy dzieńnie
o-becności dziecka w szkole. Ogółem u-

karanych jest 25 osób. Skazani zało
żyli kasację do Sądu Najwyższego.

Zwyżka ceny złota.
Londyn, 6. 2. (PAT). W dniu 5 bm.

cena złota w Londynie osiągnęła rekor
dową dotychczas nie notowaną wyso
kość 140 szylingów za uncję. Zwyżka
ta jest szczególnie interesująca z tego
powodu, że jednocześnie na wszystkich
giełdach nastąpiła zwyżka funta angiel
skiego. Niektórzy w powyższym fakcie

widzą wpływ amerykańskiej polityki
podwyżkowej notowań złota oraz wy
nik ostatnio bardzo ożywionego zakupu
złota w Londynie, jednak niezależnie
od powodów lej zwyżki złota znaczenie
wzrostu cepy miernika wartości, ja
kim jest złoto ma swoje znaczenie.

m.a11

Law iny śnieżne niosą śmierć
i zagładę.

Rzym, 6. 2. (PAT). Wielkie opady
śnieżne wywołały lawiny w kilku miej
scowościach podgórskich. W mieście
Rubbiano w prowincji Pesaro spadają
ca zgóry lawina śnieżna spowodowała
nawalenie się kilku domów. 8 osób po-

niosło śmierć, a kilkanaście jest ran
nych. W miejscowości Bolognola law i
na zasypała 19 osób, W wielu miejsco
wościach komunkacja jest bardzo utru
dniona, gdyż drogi zasypane są masami

śniegu.

Stan wody na Wiśle dnia 6 lutego: Za
wichost 1.23, Warszawa 1.07, Płock 1.25,
Toruń 67, Fordon 80, Chełmno 92, Gru
dziądz 99, Korzeni e\vo 1.05, Piekło 32,
Tczew — 38, Einlage 2.16, Schiev. 2.36.
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Rola i znaczenie katolickiej prasy codziennej.
Kto zna stosunki prasowe w Polsce,

ten wie, że prasa codzienna, zwłaszcza

ta, która stoi o własnych silach i nie mo
że liczyć na poparcie materjalne z czy-
jejkolwiekbądź strony, przechodzi cięż
ki okres przesileniowy, i szczęśliwą się
czuje, jeżeli może jakoś związać koniec
z końcem. Jak na wszystkie gałęzie na
szego przemysłu i handlu, tak i na prze
mysł graficzny, niesłabnący bynajmniej
kryzys gospodarczy i finansowy położył
swą łapę tak, że wydawnictwa prasowe
coraz bardziej borykać się muszą z

piętrzącemu się wokół trudnościami go-
spodarczo-finanscwemi.

Źle byłoby w państwie, gdyby prasa
codzienna, informująca czytelników o

wszystkiem, co się w świecie dzieje i

trzymająca puls na naszem życiu pu-
blicznem, m iała stracić swe podstawy
bytu. Zamarłoby wtedy życie społeczne
i obywatelskie, a kraj byłby podobny do

pustyni, pozbawionej najprymitywniej
szych środków odżywczych. Niebywałe
pole działania miałaby wówczas nie
okiełznana poczta pantoflowa, oraz pod
ziemna robota wywrotowców, żerują
cych na nieświadomości ludzkiej i pod-
minowujących najelementamiejsze pod
stawy porządku społecznego w organiz
mie- państwowym.

Papieże i dostojnicy kościelni, rozu
miejąc znaczenie i potęgę prasy codzien
nej, w swych encyklikach i orędziach
niejednokrotnie zachęcali do popierania
prasy, opartej na zasadach chrześcijań
skich. Zdają oni sobie bowiem bardzo
dobrze sprawę z tego, że w dzisiejszych
czasach ogromnego postępu na polu cy
wilizacji i kultury, prasa codzienna jest
nadzwyczajnym czynnikiem wychowaw
czym i regulatorem opinji publicznej.
Rozumie się samo przez się, że i podle
głe papie-żowi i biskupom duchowień
stwo katolickie powinno zająć podobne
stanowisko wobec katolickiej prasy co-

'dWennej.
Na ogół tak też się dzieje, ale czasa

mi zdarzają się pod tym względem po
żałowania godne uchybienia. Oto w pew-
nem piśmie, przeznaczonem dla szero
kich kół ludowych, wyczytaliśmy na
stępującą filipikę pod adresem prasy co-

dzienej:
,,Kto czerpie swe wiadomości jedynie

z prasy codziennej, ten karmi sięobficie
kłamstwem codziennem i złośliwością.
Spróbujmy choć raz, przez kilka dni czy
tygodni wstrzymać się od czytania
dzienników i brukowców, a sami stwier
dzimy to, że nic a nic nie straciliśmy,

ale wiele zyskaliśmy na spokoju we
wnętrznym i równowadze ducha".

Czyżby redaktorom owego pisma, pre
tendującym do roli opiekunów ludo
wych, nie była znaną treść encyklik pa
pieskich i orędzi biskupów, odnoszących
się do prasy katolickiej? Z jakich po
wodów pismo odnośne nawołuje do boj
kotu prasy codziennej, nie czyniąc żad
nej różnicy między prasą liberalno-ma-

sońsko-żydowską a prasą chrześcijańską
i katolicką?

Przecież zagadnienie prasy chrześci
jańskiej oraz jej rozwoju i potrzeb jest
w czasach dzisiejszych zagadnieniem
pierwszorzędnej wagi, o czem każdy
działacz społeczny bezwzględnie wie
dzieć powinien. Jeżeli nie wie, to zwra
camy uwagę na następujące fakty:

Na konferencji dziennikarzy katolic
kich w seminarjum diecezjalnem w Chi
cago kardynał-arcybiskup Muncłelein

wygłosił przemówienie, w którem po
wiedział tak:

,,M iałem zjawić się coś na 30-tu ze-

Każdy może się wzbogacili!
Kto zakupi los I-ej klasy Państwowej Loterji w największej i najszczęśliwszej kolekturze

.,NAPZIEJA'*, Lwów, ul.Legionów 11

gdzie i w ostatniej L oterji padła oprócz całego szeregu w ielkich wygranych
główna wygrana

Zloffclh 256.066 na Eos Hr* 149.476.
w poprzeduiej zaś Loterji olbrzymia wygrana w kwocie

ZL 1.000 .000 na Gir. 129.512.

Popyt na nasze losy jest kolosalny. Nie zwlekajcie zatem z zamówieniami, albowiem
w ostatniej loterji byliśmy już na k ilk a dni przed rozpoczęciem ciągnienia l- e j klasy

wysprzedani.

CitiĘflfficfiie jm ś d m im 1 0 -g o lutego?
Ceny losów : ćwiartka zł. 10.— połówka zł. 20.- cały zł. 40.- *

Zamawiający z prowincji zechcą łaskawie wpłacić przypadającą należytość na

konto P . K . O . Nr. 500 .060 , zaznaczając na odwrotniej stronie blankietu cel

wpłaty, a natychmiast po jej otrzymaniu wyślemy oryginalne losy. (1702

branfach w tem mieście, by wygłosić
słowa powitania. Jodynę zaproszenie, ja
kie przyjąłem, było to, pochodzące od

katolickiego towarzystwa prasowego.
Zrobiłem tak, ponieważ uważam prasę
za szczególną gałąź Kościoła. Należy o-

Zamiast ,,węża morskiego" - znaleziono niezwykłego ptaka.

Na obrazku podziwiamy bardzo ci'ekawy okaz rzadkiego ptaka, zwanego ^zarno-

gardlanym nurkiem" . Napotkano na niego w 'ty cli dniach na wybrzeżu osławionego je
ziora ,,Locli Ness" w Szkocji. Ptak ten ma tą właściwość, że potrafi utrzymać się pod
wodą przez całe dwie. minuty,. - na lądzie natómiast nie może poruszać się na nogach
swoich w wyprostowanej pozycji, lecz czołga się, używając nogi jako pewnego rodzaju
wiosła, a raczej ,,popychadła" .

na do nauczającego olała Kościoła, Ko
ścioła wojującego i jest naszą radą o-

bronną. Prasa katolicka jest w trudnem

położeniu. Kto chce dużo zarabiać, nie
idzie do niej. To, że nie jest ona celem

żądnych powodzenia dziennikarzy, wy
chodzi jej w ciężkich czasach na ko
rzyść, widzieliśmy to w ciągu ostatnich
kiiku lat. Zawsze utrzymywałem, że
dziennikarz katolicki musi być ideali
stą, który winien mieć zadowolenie, że

sieje, gdzie in ni zbierają".
A panujący nam obecnie papież

Pius XI mówi o znaczeniu prasy tak:

,,Prasa w naszych czasach jest jedną
z największych potęg; gdyż w życiu te
go świata może ona być siłą zarówno

najniegodziwszą, jak i odwrotnie, naj
bardziej błogosławioną. Dotyczy to rów
nież życia samego Kościoła. A zatem n i
gdy nie można dość zdziałać dla prasy'
katolickiej. Gdyby się nawet nie robiło
nic innego prócz rozpowszechniania
dzienników, i czasopism k atolickich , to

już to byłoby rzeczą świętą. O ileż le
piej i pożyteczniej czyni ten, kto otrzy
mawszy wykształcenie i przybywszy: do
celu swoich zadań życiowych,'z miłości
dla Pana naszego Jezusa Chrystusa słu
ży piórem prasie katolickiej".

A więc papież Pius XI stwierdza naj
w yraźniej, że działalność dobrej prasy
może być s iłą najbardziej błogosławioną
dla Kościoła, państwa i społeczeństwa.

To też ojcowie Kościoła i dostojni
cy kościelni bardzo często zwracali się
do społeczeństw z wezwaniem o popie
ranie prasy katolickiej, rozumiejąc do
niosłość działania przez słowo druko
wane'.

Właśnie tym, którzy przez wolno-

* ""ni Marczyński. (23

Zegar śmierci.
(TRYLOGIA)

Ulubieniec Seniorit.
(Ciąg dalszy).

— Co widzę! — krzyknął Cristobai,
ów ,,wściekły pies republikański", jak
go kamerdyner nazywał. — Ależ to prze
cież senor don Paz Roca!

— To jest senor don Julio de Carcer!
- wtrącił z naciskiem kamerdyner.

— Niemożliwe! Widziałem przecież
tyle fotografii w gazetach i...

— Ma pan rację, komendancie —

przerwał mu don Julio z swoim przemi
łym uśmiechem, który mu zawsze zje
dnywał ludzi, — ałe poczciwy Vicente
także ma słuszność. Jestem don J ulio
de Carcer, lecz mój pseudonim mata
dora brzm i Paz Roca... No, ale żeście
tu słyszeli o moich wyczynach w Ame
ryce?!

— Wolne żarty, mistrzu; niema w

Hiszpanji jednego dziecka, któreby nie

słyszało o wspaniałych zwycięstwach
pańskich, któreby nie wiedziało, że Paz
Roca jest pierwszym espadą świata! --

Gwardzista Cristobai mówił to z tak

właściwą Hiszpanom afektacją, ale w

jego szarych oczach malowało się szcze
re uwielbienie. - Ach, mistrzu, czy
mógłbytń uścisnąć tę rękę, która roz
ciągnęła na piaskach areny tysiąc groź
nych' byków?

— Bardzo mi będzie miło — don Ju
lio podał dłoń Cristobalowi, a potem je
go koledze, na co dystyngowany don
Adolfo skrzywił się wyraźnie; jego ka
merdyner również... — Tylko, komen
dancie muszę sprostować pewną nie

ścisłość. Zgładziłem dotychczas dopie
ro 998 byków, a nie tysiąc. Ale panu na

pocieszenie, że te dwa brakujące mi by
ki zabiję tą dłonią w San Sebastian, w

najbliższą niedzielę... Czyli pojutrze.
— Jakże się cieszę! Jaki to zaszczyt

dla tych byków i dla San Sebastian!

Ach, mistrzu, tę corridę muszę zoba
czyć, żeby mi nie wiem jaka służba wy
padła...

— Braciszku, może chcesz odpocząć
po podróży — odezwał się don Adolfo,
mocno już zirytowany poufałą rozmową
brata z... kim? Z guardia-civil! Z tymi
łotrami, którzy w decydującym momen
cie opuścili króla!

— O, co widzę! — Tym razem w o-

krzyku Cristobaia zadźwięczała iron ja.
— Marnotrawny syn powrócił na łono

ojczyzny. Oczywiście, cieszymy się z

tego. Bardzo się cieszymy, don Adolfo,
że pan przestał być pretorjanem króla-

aferzysty i powrócił pan do republiki,
która...

— Carrrramba! ~ zgrzytnął zębami
don Adolfo, a stary Vieente uciekł czem-

prędzej, gdy padło tak ,,straszliwe bluź-
nierstwo": król-aferzysta! Po chwili
don Adolfo zapanował nad wzburze
niem. Z najbardziej zjadliwą uprzej
mością zapytał, żandarmów o cel ich wi
zyty, gdyż, niestet'y... - brak czasu nie

pozwala mi na kontynuowanie przemiłej
rozmowy z panami...

— Przyszliśmy, by zbadać, czy w oko
licy pańskiego zamku nie grasuje po
szukiwane przez nas indywiduum...

Don Adolfo, Karol i Ersingówie wy
m ien ili między sobą znaczące spojrze
nia, natomiast don Julio, zdradzający
mimo swojego wysokiego *urodzenia

szczególne zamiłowanie do poufalenia
się z ludźmi niższego stanu, uciął so
bie tuż obok wesołą pogawędkę z córką
kamerdynera, senorita Cariną,

— Czy to jest jakiś groźny przestęp
ca? — spytał wreszcie don Adolfo.

— No, senor. To obłąkany, który
zbiegł z zakładu dla...

— Nieszkodliwy warjat?
— O, przeciwnie! To bardzo niebez

pieczny warjat! FurjatH! — Cristobai

wyjął z torby jakieś papiery — Więc
nikt tu nie widział takiego typa?

— Nnnnie — odparł don Adolfo; — w

przeciwnym razie nie omieszkałbym
przecież zawiadomić pana... A dawno
ten warjat uciekł z zakładu?

— Uciekł z Burgos — Cristobai odna
lazł wreszcie potrzebny mu dokument
— przeszło trzy tygodnie temu.

— Bagatela! I dopiero dziś zaczęli
ście go szukać. Nieźle, nieźle...

— Senor się myli. Szukamy go po ca
łej okolicy od dawna, ale to kuty cwa
niak ten nasz Miguel Olazabal...

- Olazabal? - Młodziutka Carina

wytrzeszczyła oczęta i pobiegła coprę-
dzej do suteren, do kuchni, gdzie, seno-

ra Rosita przygotowywała już kolacje
dla państwa. — Mamo, mamo, — zaw'o
łała zdaleka — jak było dziadkowi?

— Głupie pytnie. Skoro twój ojciec
nazywa się Ibar, to i...

— Ale drugiemu dziadkowi. Jak się
nazywał twój ojciec i jak się ty nazy
w'ałaś, zanim wyszłaś zamąż za tatusia?.

— Do czego ci to potrzebne?
— Tak sobie, mamusiu.

—

. Nazywałam się piękniej, niż dzi
siaj, bo Rosita de Olazabal!

ROZDZIAŁ IX.

Porwanie Blanki.

Nazajutrz don Julio miał jechać do
San Sebastian, by załatwić formalności

związane z jutrzejszym swoim wystę
pem na arenie, ale po namyśle zrezy
gnował z tego zamiaru i poprzestał na

wysłaniu kilku listów.
— Wiem, czeni to pachnie; zaczną

człowieka fotografować na wszystkie
strony, męczyć o wywiad, zasypywać
najghi-pśzemi pytaniam i, zapraszać dc
domów najznakomitszych osobistości,

fetować, poić szampanem... a ja chcę
przedewszystkiem należycie wypocząć
po wczorajszej podróży i zebrać siły do

jutrzejszej walki... Nie mogę się jutro
poszkapić, u licha! Przecież to będzie
mój pierwszy występ na arenie po po
wrocie do ojczyzny! Przecież jutro mam

liczbę zabitych przez siebie byków za-

ckrągi.ić: do tysiączki!
(Ciąg dalszy nastąpi).
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myślne i bezbożnicze książki i gazety
sieją zło i demoralizację, należy prze
ciwstawić dobrą książkę i pożyteczną
gazetę codzienną.

Nie chcemy pomawiać owego pisma
o złą: wolę i dlatego jo nie wymieniamy;
sądzimy rączej, że wykolejenie, jakie w

stosunku do prasy codziennej popełniło
— naprawi. Jeżeli bowiem ma ono słu
żyć 'szerokim warstwom ludowym ku

nauce i oświacie, to czemprędzej" w inno
ukazać się w njem sprostowanie, wyjaś
niające całą sprawę i stwierdzające, że

prasa codzienna jest w naszem życiu
publicznem nietylko czynnikiem poży
tecznym, ale wręcz koniecznym. F,

Drobne wiadomości.
— Rząd sowiecki przyznał rodzinom o-

fia.r k atastro fy balonu stratosferycznego Os-
soawjachimu pensję dożywotnią.

— W Rosji sowieckiej stan liczebny par
tji komunistycznej wynosi 1.872.000 człon
ków i 935.298 kandydatów'.

— Liczba internowanych z powodów po
litycznych w austrjackich obozach koncen
tracyjnych wynosi, jak stwierdza urzędowa
statystyka, razem 610 osób.

~ Małżonka premjera Mołotowa, kierow
niczka sowieckiego trustu perfumeryjnego,
odznaczona została orderem Lenina za za
sługi na polu pracy przemysłow'ej.

— Kaucje więźniów brzeskich, za który
mi rozesłano listy gończe, uległy konfi
skacie.

— W miejscowości Bechtheim aresztowa
no katolickiego proboszcza Rachora za nie
wykonanie nakazu wywieszenia na wieży
'kościelnej w rocznicę rew olucji narodowo-
socjalistycznej, flagi ze swastyką.

— Hitlerowcy obsadzili w Szczecinie
lokale żydowskich lóż masońskich.

— Prezydium policji politycznej w Mo
nachium wyznaczyło nagrodę 1000 marek za

ujęcie sprawców' zamachu rewolw'erowego
na pałac arcybiskupa kardynała Faulha-
bera,

— ,,Mołwa" - codzienna gazeta em igran
tów rosyjskich w Warszawie, przestała wy
chodzić.

— W Zurychu dokonano zamachu bom
bowego na mieszkanie działacza socjali
stycznego Jakóba Grawera. redaktora p i
sma ,,Volksreckt".

2 GDYNI iWYBRZEŻA
Dyżury nocne od godz. 20 do 8 rano pełnią:

dla okręgu obejmującego Chylonję, Demptowo,
Cisowo, Dębogórze, Rewa, Mosty, M echelinki,
Kosakowo, Stefanowo, Piwoszyno i Suchy Dwój',
dr. Dobrowolski; dla okręgu Kol. Obłuże, Kol.

Oksywie( Stewa i Nowe Obłuże — ćLr. Rogala;
dla Oksywia — dr. Tomaszunas; dla Rumji, Za
gorza, Redy, Ciechocina, Łężycy .i Kazimierza -

dr. Bogucki.
Kino ,,CZARODZIEJKA". Podwójny pro

gram pierwszorzędnych film ó w ,,Zdobyć cię
muszę" z Janem Kiepurą i film ku uczczeniu
oswobodzenia Pomorza p. t. ,,Nis damy ziemi" .

Kino dźwiękowe ,,BAJKA". nBunt mło
dości". Naddatki dźw'iękowe i tygodniki.

W RAZIE WYPADKU TELEFONUJ:
Lekarz dyżurny: telefon nr. 12-40.

Straż pożarna — tel. 17-08 i 10-12.

Płgotowie sanitarne - - tel. 1708.

PAMIĘTAJCIE O CHALLENGEU
W ROKU 1934.

Na. budow'ę samolotu ,,Dar Pomorza",
Komit-et, Wojewódzki L. O-J?.. P.- w . Toruniu,
zebrał , dzięki ofiarnoś'ci' społeczeństwa po
morskiego złotych 7.492,33. Kwota ta jest
jednak niewystarczająca,, ponieważ udział
społeczeństw'a w ufundowaniu ,,własnego"
samolotu, . któr'yby po skończonijjpi Chal
lenge'u mógł być oddany na użytek polskiego
Aeroklubu w Gdańsku, musi wynosić kw'o
tę 35.000 złotych.

Doraźnie info rm u jąc społeczeństwo o
rezultatach dotychczasowej akcji na Pomo
rzu, pragniemy zarazem wykazać, że jak
kolwiek dotychczasową ofiarność jest znacz
nym krojyejn jiągrzód. to jednak, aby w

szlachetne! walce' o prym a t lo'tnićtwa \vśró'd'
inn-ych narodów stanął samolot ,,Dar Po
morza" - po'trzeba jeszcze wielkiego i je
dynie patriotycznego porywu wszystkich
obywateli Pomorza, groszowemi bodaj dat
kami wzbogacimi fundusz budow'y sa
molotu.

Wszystkie komitety L. O. P. P. na Po
morzu, jak również wszystkie polskie pi
sma, przyjmują ofiary na samolot cballen-
ge'ow'y, konto Komitetu w Komunalnej Ka
sie Oszczędności n r. 4090.

OSOBISTE.

Osiedlił się w Gdyni przy ul. Świętojańskiej
nr. 37 I w domu .p, Majka, dr. med, A. Modrze
jewski, specjalista w chorobach kobiecych i po
łożnictwie. Tełefon 28-75.

TRADYCYJNY PODKOZIOŁEK.

W'szystkim panom gdyńskim, którzy tak
świ'etnie ubawili się ubiegłego roku na podko-
ziołku, urządzonym przez Sekcję Pań przy
Polskim Białym Krzyżu w Gdyni, przynosimy
m iłą wiadomość, że również i w tym roku

Tłusty Czwartek t. j. ,8 lutego br. o godz. 18
w salach .,Polskiej Riwie ry

"

będą m ogli być
wprowadzeni'przez panie na tą ochoczą, trady
cyjną zabawę przy beczce piwa z Browaru Oko
cimskiego i tańcach, do których przygrywać bę
dzie doskonała i znana orkiestra Marynarki
Wojennej.

WIELKI POŻAR W CHŁODNI PORTOWEJ,
Wczoraj około godz. 11 zaalarmowane zo

stały obie straże pożarne, t. j . miejska straż
zawodowa j straż portowa pożarem, który wy
buchł' w będącej na ukończeniu nadbudówce
chłodni portowej nad Wybrzeżem Polskiem.

Wielkie kłęby czarnego dymu widoczne w

calem mieście zaniepokoiły mieszkańców, to

ZMARLI.

Ś. p. Józef Sznipper, lat 73, członek T-wa
Ludowego w Olsztynie (na W arm ji).

Ś. p. Mieczysław Wegner, długoletni u-

rzędnik firmy Hartw-ig Kantorowicz w Po
znaniu.

Ś. p. Stanisława Janasik z domu Poleste
rowna, w Poznaniu.

Ś. p. Ludwika z Lasiewiczów Czwojdziń-
ska w Poznaniu.

Ś. p. Antoni Osiński, lat 77, z Murowa
nej Gośliny.

Ś. p. Walentyna Szenicówna, sodaliska,
w Poznaniu.

Ś. p. Mieczysław Wegner, członek Koła
Rękodzielników w Poznaniu.

Ś. p. Ludwik Kromczyński, lat 56, czło
nek Polskiego Związku Drukarzy w Toru
niu.

Ś. pJ Jan Jachowski, em. starszy asystent
pocztowy w Grudziądzu. - - wr

też do pożaru podążyło mnóstwo niepotrzeb
nych gapiów, najczęściej będących przeszkodą
w akqji ratowniczej. Do pomocy obu strażom

pożarnym przybyły też dwa holowniki Urzędu
Morskiego które od strony kanału współdziałały
w akcji lokalizacji pożaru.

Pożar powstał, jak już wspomnieliśmy, na

4 i 5 kondygnacji nadbud%wane.j chłodni, wsku
tek zajęcia się od rozpalonej smoły korkowej
izolacji, którą są wykładne ściany chłodni.

Tylko energicznym wysiłkom obu straży

i holowników udało się zapobiec większej kata
strofie, gdyż na niższych kondygnacjach znaj
dowały się wielkie zapasy amoniaku Wbutelkach

Wysokość szkody nie da się na razie ustalić,
lecz są one dość znaczne, a co gorsza, że
nie zaasekurowanef gdyż budowa nie była je
szcze ukończona, wobec czego straty poniesie
wyłącznie przedsiębiorstwo budowlane.

- Około godz. 12,30 zdołano pożar do tego
stopnia zlokalizować, że nie zagrażał on już
rozszerzeniem się na dalsze objekta.

Hłfyr przysporzył esis flocie
frachtów.

Jak się od dyrekcji Żeglugi Polskiej dowia
dujemy, statki tego przedsiębiorstwa coraz

więcej opanowują frachty morskie z portów ho
lenderskich do portów bałtyckich, a to do tego
stopnia, że nie są one wstanie podołać same

przewozowi zleconego karga i zmuszone są
szartować do tego przewozu obce, przeważnie
skandynawskie statki. Jest to objaw dla pol
skiej floty tem więcej pocieszający, że — jak
wiadomo — prawie 75%o ogólnego tonażu świa
towego, jest wskutek kryzysu i znacznie zmniej
szonego frachtu morskiego, uwięziony w portach
macierzystych.

Polska flota handlowa ma również

kilka statków nieczynnych,
są to jednak przeważnie statki używane do

komunikacji nieregularnej i dla towarów ma

sowych mniej popłatnych. Natomiast statki

obsługujące linje regularne są w całej pełni
wykorzystane.

Przyczyniły się do tego w znacznej mierze
obecne stosunki polityczne w Niemczech, które

spowodowały cichy bojkot niemieckiej Hoty
handlowej przez holenderskie kupiectwo. Zda
rzają się często wypadki, że niemieckie statki

wypływa(ją z portów holenderskich bez karga,
gdy tymczasem statki polskie nie są w stanie
zabrać przygotowanego dla nich towaru dla

portów bałtyckich.
Ta pomyślna konjunktura dla Polskiej Że

glugi, skłoniła nasze przedsiębiorstwo żeglugo
we, do zamówienia dwóch dalszych statków dla

obsługi linij regularnych do portów zachodnio
europejskich.

Dodatek mieszkaniowy
dla nauczycieli szkół powszechnych o b o w iąz u j e nadal*

Warszawa, 5. 2. (tel. w ł.) Wobec nie
ścisłych informacyj prasy o dodatku

mieszkaniowym dla nauczycieli szkół

powszechnych, Ajencja ,,Iskra" wyja
śnia na podstawie informacyj, uzyska
nych z najbardziej miarodajnych źró
deł. iż obow'iązek gmin dostarczania
mieszkań nauczycielom publicznych
szkół powszechnych, względnie wypła
cania im dodatku mieszkaniowego w

razie niedostarczenia mieszkania, w y
nika z postanowień ustawy z 1922 r.

o zakładaniu i utrzymywaniu publicz

nych szkół powszechnych, znowelizo
wanej rozporządzeniem Prezydenta
Rzplitej z r. 1930.

Ponieważ nowa ustawa uposażeniowa
nie reguluje sprawy d-odatku mieszka-

niowego dla nauczycieli, przeto usta
wa z 1922 r. obowiązuje w dalszym
ciągu i jeśli nauczyciel szkoły po
wszechnej nie otrzymał mieszkania, do
stawać będzie nadal dodatek mieszka
niowy w wyso-kości i na zasadach do
tychczas obowiązujących.

Echa zabójstwa Glińskiego w Tczewie.
Wyrokiem sądu okręgowego w Chojnicach

w dniu 25 marca 1933 r. zasądzony został Bru
non Wencki ze Starogardu (brat powieszonego
w Starogardzie mordercy śp. post. Franciszka

Matusiaka) za zabójstwo swego kompana Jana

Glińskiego, które miało miejsce w Starogardzie
wnocyz2na3września1932r., na5ipół
roku więzienia.

Na skutek wniesionej przez zabójcę Brunona

Wenckiego apelacji kasacyjnej, sąd apelacyjny
w Foznaniu biorąc pod uwagę, iż zabójstwo
dokonane zostało w pijaństwie i stanie silnego
podniecenia, uchylił wyrok pierwszej instancji
i skazał Brunona Wenckiego na półtora roku

więzienia. Ponieważ sąd postanowił zasądzo
nemu wliczyć w całości odbyty areszt śledczy,
przeto Wencki opuści mury więzienia już w

kwietniu br.

Pożar w śródmieściu Iczewa
Wczoraj, w poniedziałek, wybuchł pożar w

składnicach hurtowni kolonialnej kupca Jana

Struczyńs-kiego przy ul. Nad W is łą 1. Pastwą
płomieni padł barak drewniany przeznaczony
dla stróża nocnego. W raz z barakiem spło
nęły mieszczące się inne rzeczy jak kanapa,
stół, krzesła i t. p. Straty wynoszą około 800

złotych. Pożar pojvstał prawdopodobnie od pie
ca wzgl. złej konstrukcji przewodu kominowego.
Dzięki natychmiastowej akcji ratunkowej miej

scowej ochotniczej straży pożarnej z naczelni
kiem Fr. Fabianemjjna czele, zdołano uratować

przyległe do baraku drewniane składnice.
Chleb dla bezrobotnych. Z dniem 16. bm,

chleb na kartki opieki społecznej m. Tczewa

wydawać będą następujące piekarnie: Kurek
ul. Królewiecka, Szczygielski ul. Królewiecka,
Marcinkowski u.1, M . Piłsudskiego, Gerabus-z
ul. Wąska, Ossowski ul. Warszawska oraz So-
bisz ul, Gdańska.

Dookołąfpudowy nowej świątyni św, Józefa.
W ub. tygodniu zakupiono dwa dalsze okna w i
trażowe, każde za cenę 800 zł. Zakupione zo
stało czwarte z rzędu okno witrażowe przez
szlachetną katoliczkę N. N. Piąte okno zaku
pione zostało przez Bractwo Matek.

Kradzieże. Nieznani dotychczas sprawcy za

kradli się do zagrody rolnika Brzozowskiego w

Rajkowach (pow. Tczew), skąd skradli 10 ctr.

pszenicy wartości około 100 zł, Z warsztatu

stolarskiego Józefa Bluma. przy ul. Skarszew
skiej skradziono narzędzia stolarskie wartości
26 złotych.

Za chleb-em. Pociągiem z Warszawy do obo-

J?murzyn,ten zkrainy Iwóuf
Wie,jak zachowaćbiel swych kiou/.
.CHLORAMl"bieli zębów front

A usta czyści . HEZADONT.

ĆHLOKAMI
U5.UWA NALOT NIKOTYNOWI

UEHRYKtAK'POlMAŃ

Sytuacja na giełdzie*
Warszawa, 6. 2. (PAT). W dniu wczo

rajszym nastąpiła na wszystkich gieł
dach wyraźna poprawa w-alut amery
kańskiej i angi-elskiej. Popraw'a ta, o

ile chodzi o dolara o tyle zasługuje na

uwagę, że jeszcze powię-kszyła rozpię
tość między urzędowym kursem do-la
ra, ustalo-nym ostatnio przez prezyden
ta Roosevelta a no-towaniami na gieł
dach. Na gi-ełdzie warszawskiej noto
w-ano dziś czek na No-wy Jork 5,58 i pół,
podczas gdy w dniu 3 lute-go not-owano

5,50. Jednocze-ś-n-ie funt zwyżkował z

27,20 n a 27,40.

Znaki czasu...
.

— W Ożarowie właściciel sklepu Jan
Krawczyński popełnił samobójstwo, strzela
jąc sobie w skroń z rewolweru. Jako powócl
podał w,i pozostawionych notatkach zbyt
w ielkie obciążenia podatkowe, których nie
był w możności spłacić.

-

. Z nakazu prokuratora Sądu Okręgo
wego w Kielcach opieczętowano księgi w

wydziale finansowym magistratu kieleckie
go, Opieczętowanie ksiąg pozostaje.w zwią
zku z ujawnioną w B. tygodniu aferą fałszer
stwa kwitów kasowych, która pociągnęła za

sobą aresztowanie trzech urzędników m a
gistratu.

— Do mieszkania Józefa Szteca w Łodzi,
ul. Pabjanicka 48, przybył komornik sądo
wy, by dokonać eksmisji. Sztec zalegał z

komornem, ponieważ z braku pracy od dłuż
szego czasu nic nie zarabiał. Groźba znale
zienia się na podwórzu z całą rodziną
wstrząsająco, na niego podziałała.

Przystąpiono do wykonania eksmisji.
Sztec, widząc, że pierwsze jego rzeczy zna
lazły się za drzwiami, dobył z kieszeni u-

przeclnio przygotowaną brzytwę i przeciął
sobie żyły u obu rąk.

Zauważyły to jego córki. Podniosły na
tychmiast krzyk. Wezwano pogotowie ratun
kowe, które opatrzyło desperata i przewio
zło do szpitala. Komornik wobec takiego o-
brotu sprawy eksmisję odroczył.
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Sprostowanie.
W nr. 22 z dnia 28. stycznia 1934- r. ukazała

się w ,,Dzienniku Bydgoskim" notatka doty
cząca mej osoby, a kfcóra nie polega na p raw 
dzie.

Nieprawdą bowiem jest, jakobym jadąc do

Wągrowca, wyrażał się w niezwykle prowoka
cyjny sposób węględem władzy polskiej, za u-

karanie syna mojego grzywną w kwocie 30 zł,
ponieważ nigdy przez tę władzę karany nie był.

Natomiast prawdą jest, że jadąc do Wą
growca, opowiadałem, że wnuk mój Hans Ge
org Kloz w grudniu 1932 ukarany został w Lub-

ben, a więc przez władze niemieckie, a nie

przez polskie, karą administracyjną za bez
prawne noszenie munduru hitlerowskiego, a na
stępnie przez sąd od kary zwolniony. Przyczem
zaznaczam, że przez władze polskie ani ja ani
żaden członek rodziny karany nie był.

Z poważaniem
Pastor D. Richter.

zu emigracyjnego w Gdyni przejeżdżało przez,
stację Tczew 84 emigrantów (obywateli pol
skich), udających się w poszukiwaniu chleba do

Argentyny.
Nowa placówka L. O. P. P, W Szlacheckich

Lignowach (pow. Tczew) założona została nowa

placówka L. O. P. P,, do której zapisało się
38 miejscowych obywateli.

Sanaobófstwo w celi więzienne!*
Grudziądz, 6. 2. (tel. w ł.) W więzie

niu karno-śledczem przy ul. ks. Budkie
wicza odsiadywał karę czteroletniego
wię-zienia inż. Zalewski z Grudziądza,
skazany w ub. roku przez sąd okręgowy
w Grudziądzu za zdradę tajemnic go
spodarczych na rzecz jednego z państw
ościennych. — Skazany od wyro-ku tego
wniósł apelację do sądu w Toruniu, któ
ry przed kilku dniami wydał wyrok
również niekorzystny dla zasądzonego.
- Po otrzymaniu tego wyroku inż. Za
lewski p-rzejął się sprawą do tego sto
pnia, że onegdaj w celi więziennej po
pełni! samobójstwo przez powieszenie.
Jeden z dozorców spostrzegł czyn więź
nia i pośpieszył z pomocą. Niestety
wszelka ,jednak pomoc, okazała Sie spó
źnioną, albowiem w kilka godzin po

przewiezieniu do szpitala więzień zmarł,
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,,DZIENNIK BYDGOSKI" środa, dnia 7 lutego 1934r.

Walka o nowa Austrją.
Zaburzenia w kra'u. - Petardy na ulicach Gracu.

(Od własnego korespondenta ,,Dziennika Bydgoskiego".)
Grac, w lutym.

Największe nasilenie ruchu narodowo-

socjalistycznego na terenie Austrji daje się
niewątpliwie zauważyć w dwóch prowin
cjach: Tyrolu i Styrji. Pierwszy pozostaje
pod bezpośrednim wpływem , z powodu są
siedztwa, trzeciej Rzeszy. To też na granicy
austrjacko-bawarskiej codziennie niemal
dochodzi do zaburzeń, które dotąd zabrały
już kilka ofiar ludzkich.

Ogniskiem jednakże ruchu hitlerowskie,
go jest stolica Styrji, Grac, Praw ie *żs miesz
kańców miasta - to Kazi. Tutaj też odby
wa się największa agitacja, najczęstsze de
monstracje, rozrzuca się antypaństwowe u-

lotki i kolportuje potajemnie gazetę hitle
rowską ,,Der Kam pf. Kuźnią ruchu naro-

dowo-socjalistycznego jest przedewSzystkiem
klinika uniwersytecka, której lekarze pra
wie wszyscy wyznają ideologję Fuhrera.
Pozatem do ruchu tego należą profesorowie

uniw ersytetu i politechniki, studenci i inte
ligencja. Należy tutaj nadmienić rzecz cie
kaw ą, żc chłopi, a z szeregów ich pochodzi
przecież Dollfuss, są jego w ielkim i przeciw
nikami.

O ,,puczu" nacjonal-socjalistycznym mó
wiono od dłuższego czasu bardzo wielew Spo
dziewano go się w dniu 30 stycznia, w rocz
nicę objęcia w Niemczech władzy przez H it-

f* lora. W przededniu owej rocznicy wybuch
ło w godzinach porannych równocześnie w

gmachu uniwersyteckim i politechniki kil-

na Elisabethstrasse w pobliżu parku m iej
skiego spalono wdelką swastykę z drzewa.
W głównej a rterji miasta, na Herrengasse,
rzucono przed wielkim żydowskim magazy
nem mód kilka petard, których wybuch spo
wodował wybicie kilku ogromnych okien
wystawowych. Dnia następnego, kiedy wła
ściciel założył nowe szyby, zdruzgotał je
znowu wybuch rzuconych powtórnie petard.

Petardy wybuchają wszędzie — wywołu

jąc zaniepokojenie wśród obywateli — na

placach i w parkach, na przystankach tram 
wajowych i przed gmachami państwowemi.

Obozy koncentracyjne w Kaisersteinbruch
i Wollersdori zapełniły się tłumem ideow
ców w walce o nowe zgleichschaltowane
państwo, o nową Aiistrję. T a m w obozach,
pod strażą żandarmów, mogą zagłębiać się
w zagadnienie, kto z walki tej wyjdzie zwy
cięsko: H itl e r czy Dollfuss? Bołeski,

ku' petard, które poza wybiciem kilku szyb
większych szkód nie wyrządziły. Przeprowa
dzona przez oddział policji szczegółowa re
wizja, doprowadziła do ujęcia sprawców
czynu, którymi okazali się kierownicy ,,Stu-
dentcnvereinu". Pozatem aresztowano dy
rektora uniwersytetu (kieruje jego stroną
administracyjną), dr. Waidmanna, który o-

kazał się właściwym przywódcą zaburzeń
studenckich. i osadzono w obozie koncentra
cyjnym w Wóllersdorf pod Semmeringiem.
Ażeby uniemożliwić dalszą akcję wywroto
wą. zarządziły władze zamknięcie uniwersy
tetu i politechniki, tudzież wykładów na

klinikach, na czas nieograniczony, aż do od-
^ wołania.

W dzień 30 stycznia zaburzenia przeszły
na ulice miasta. Przed' konsulatem niemie
ckim, który wywiesił obok chorągwi repu
blikańskiej i hitlerowską, zgromadziły się
tłumy i, wznosząc okrzyki na cześć Hitlera,
odśpiewały ,,Horst Wessel Lied" .

Dalszym ekscesom przeszkodziła policja,
która, aresztowała szereg osób i rozprószyła
demonstrantów. Na wszystkich ulicach roz
rzucono tysiące ulotek, zaopatrzonych w

swastykę z charakterystycznemi hasłami
antvrzadowemi: ,,Nasz symbol zwycięstwa

to swastyka", ,,W ielka chwila dla wiel
kich ludzi", ,,Karle, ustąp" (dotyczy kancle
rza Dollfussa), ,,Hitler da nam wolność" o-

raz np. takie:
. ,Dollfuss bringt Knechtschaft und Not,

Hitler bringt Freilieit und Brot" .

Szczególnie wieczorem demonstracje do
szły do kulminacyjnego punktu, kiedy na

ulicach wybuchały petarda za petardą w

różnych częściach miasta równocześnie, a

Stan bezrobocia.

Warszawa, (Tel, wł.) Według ostat
nich sprawozdań z rynku pracy liczba

bezrobotnych, zarejestrowanych na te
renie całego kraju w dniu 27 bm. wyno
siła ogółem 399.530 osób, wykazując
w zrost bezrobocia w ciągu ostatniego
tygodnia o 12,705 osób.

Największy wzrost bezrobocia zano
towano na Śląsku.

Jak ten stan rzeczy po'godzić z tw ier
dzeniem przedstawicieli rządu, że kon
iunktura się poprawia, to już pozosta
nie tajemnicą urzędowych optymistów.
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Zemsta Tutenkhamena
Tajemniczy zgon ostatniego z członków ekspedycji lorda Carnavona.

(b.) Egiptolog Lytligoe — jak już do
nosiliśmy pokrótce — zmarł nagle w Bo
stonie. Lythgoe był ostatnim z uczonych,
którzy osobiście uczestniczyli przy ot
warciu grobowca Tutenkliąmena. Żaden
z tych uczonych dziś nie żyje. Kiedy po
żmudnych pracach wykopaliskowych o-

tworzono tajemny ganek, prowadzący do

grobowca faraonów, i kiedy mała ko
lumna archeologów, filologów, fotogra
fów i ekspertów muzealnych, z lordem

Carilaryonem na czele, weszła do mau
zoleum, nikt nie przypuszczał, że po u-

pływie niewielu lat owi wspaniali nie
boszczycy, śpiący snem wiecznym pod
bezcennemi relikwjam j w kosztownych
trumnach, także ich pociągną za sobą
do królestwa Pta, boga śmierci.

Zaledwie wielki akt historyczny zo
stał spełniony, zaledwie nieoszacowane

klejnoty i skarby z grobowca królów w

Luxorze ujrzały światło dzienne, rozpo
częła się tajemnicza serja zgonów, która

dopiero teraz zakończyła się nagłą
śmiercią prof. Lythgoe. Lord Carnaiwou

zginął skutkiem ukąszenia jadowitej
muchy. Tak orzekli lekarze. Dopiero
później, gdy wpierw nazbyt szybko, po
tem w wolniejszem tempie zachodziły
po kolei zgony współpracowników lorda,
zaczęto powątpiewać, czy diagnoza była
trafna. Po krótkim czasie zmarł rentge
nolog prof. Raleigh, którego zadaniem

było prześwietlanie papyrusów promie
niami X i promieniami ultrafioletowe
mu Dzięki tej procedurze zdołano wła
ściwie odcyfrować wiele tekstów. Ra-

ieigh zachorował w czasie podróży z E-

giptu do Londynu na pokładzie statku i

po ukończeniu podróży musiał być prze
wieziony do sanatorjum, gdzie zmarł
wkrótce. Lekarze byli bezradni. Stwier
dzili te same symptomy*otrucia, jakie
zauważono u lorda Carnarvona.

Wkrótce potem zmarł fotograf, który
pomagał Raleigh'owi przy zdejmowaniu
papyrusów. To był początek serji zgo
nów — według wersyj francuskich —

dwudziestupięciu zgonów. Umierali po
kolei ci wszyscy, którzy byli obecni przy
otwarciu grobowca Tutenkhamena.
Przedostatnia ofiara mściwych farao
nów, dyrektor muzeum Artur Weigal,
zmarł w dniu 3-cim stycznia. I teraz
znów umiera profesor Lythgoe. Zemsta
Tutenkhamena dosięgła wszystkich
śmiałków!

Tym ostatnim zgonem zamyka sio,

bardzo interesujący rozdział historji
kultury naszych czasów. Czy dowiemy
się kiedyś, na czem polega tajemnica
zgonów masowych tych, którzy wtargnę
li do grobowca egipskiego faraona? Na-
razie musimy się zadowolić hipotezą hi
storyka Maspero, który przypuszcza, iż

mumje królewskie strzeżone były trują-
cerni preparatami. Wedle hipotez prof.

Maspero, tkaniny, owijające mumje fa
raonów, nfają być przesycone potężną
trucizną, której skład stanowił tajemni
cę kapłanów egipskich. Zatruwanie mu-

m ij miało na celu ustrzeżenie ich przed
zbeszezeszczeni em lub też grabieżą. T a
jemnicze trucizny przechowały podobno
aż do dnia dzisiejszego swą niszczyciel
ską moc.

Wpraw dzie zdjęcie wyjątkowo jest udane, nie można jednak zaprzeczyć, że równie
w yjątkowo pięknym jest krajobraz, wśród którego ,,obraca" się, a raczej posuwa pięk
na narciarka. .Są to mianowicie przepiękne góry- Szwajcarji, a ściślej mówiąc miejsco
wość Murren,

Uniw ersytet w Gracu — gmach główny — który jest terenem ustawicznych niepo
kojów i demonstracyj.

Tę straszliwą cho
robę wieku dzie
cięcego zwalcza
tran wątrobiany
w połączeniu z so
lami wapniowemi.
Emulsja Scotta za
w-iera właśnie naj
lepszy norweski
tran wątrobiany o standaryzo
wanej, najwyższej ilości jed
nostek witamin A i D oraz sole

wapniowo-fosforowe i dlatego
stanowi skuteczny lęk prze
ciwko krzywicy i innym zabu
rzeniom w rozwoju kośćca. Da
wajcie zawsze zatem Waszym
c^ieciom jedynie prawdziwą

EMULSJĘ
TRANOWĄ

SCOTTA

Pogańska wieś indyjska
nazwana imieniem błag. Den Bosco.

Pewna wieś indyjska, zamieszkana

przez pogan, zmieniła niedawno na wy
raźne żądanie tubylców swą dotych
czasową nazwę na nazw ę ,,Bosco-pa-
iayam", dla uczczenia pamięci błogo
sławionego Don Bosco. F akt powyższy
świadczy o wielkich postępach katoli
cyzmu wśród ludności pogańskiej
Indyj.

DonabyciajużodIX. 2.—
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Ponieważ w Polsce brak jest więk
szych kapitałów zagranicznych, więc za
sadniczo przypływ kapitałów zagranicz
nych jest objawem pożądanym, o ile o-

czywiście kapitał ten ma chęć u nas

pracować dla dobra kraju i inwestować.

Przyczem winien się kontentować go
dziwym zyskiem i nie traktować Polski

jak kolonji przeznaczonej wyłącznie na

eksploatację.
U nas w tej dziedzinie zachodzą dwa

ujemne objawy, jeden to jest fakt, że za

dużo jest kapitałów zagranicznych w

przemyśle, drugi że kapitał ten nieraz

pozostaje w rękach wrogich naszej go
spodarce krajowej.

To też z zadowoleniem należy pod
kreślić zapowiedź likwidacji kłusowni
czych kapitałów zagranicznych, którą
złożył na posiedzeniu Sejmu referent ge
neralny budżetu, poseł B. Miedziński.

Z przemówienia jego dowiadujemy
się, że posiadamy w kapitale akcyjnym:
w kapitale naftowym 84%. kapitału ob
cego, w górniczo-hutniczym 77,1%, w e-

lektrowniach 75,4%, w przemyśle elek
trotechnicznym 47,4%, w chemicznym
41,5%, w metalowym 28,8%, włókienni
czym 28,1 %. — Najniższa cyfra jest w

kapitale akcyjnym handlu — 17,2%.

Według narodowości, jeżeli wziąć
sześć największych przemysłów, marny
25,8% kapitału francuskiego, 25% nie
mieckiego, 21,5%o amerykańskiego, da
lej począwszy od belgijskiego 9,4% aż

do czeskiego 1,1% — kapitały państw
mniejszych.

Referent zaznaczył, że ,,powinniśmy
iść w kierunku pozbycia się zlikwidowa
nia działania u nas kapitału spekulacyj
nego, rabunkowych, niespokojnych, nie-

liczących się z interesami kraju. Mamy
tu często do czynienia z nieporozumie
niem! Doszło do tego, że jesteśmy zmu
szeni temu kapitałowi kłusowniczemu
kłaść rękę na ramię i cóż się dzieje? Je-
żeii ulegnie represji kapitalista niemiec
ki, to krzyczy, że uległ represji dlatego,
że jest Niemcem. Nic podobnego. Z tego
powodu nikomu nie jest wymierzona re
presja, bo nie dlatego, wymierzana jest,
że jest to kapitał niemiecki, ale dlatego,
że jest nieuczciwy i nielojalny w stosun
ku do państwa i ludności, w którym
pracuje. Znajdujemy czasem i kapitał
francuski, który uprawia kłusownictwa.

Gdy doprawdy przekracza miarę, gdy
musimy się bronić, zainteresowany bie
gnie do swego ambasadora, do swej pra
sy i wola: w Polsce kapitały francuskie

są szykanowane.
Nieprawda, jeżeli chodzi o moralne i

dobre obyczaje, to nie możemy dzielić

kapitał tylko według narodowości.

Klasycznym przykładem wybryków
kapitałów kłusowniczych są stosunki
na Górnym Śląsku, gdzie niektóre kon
cerny sabotowały zamówienia zagra

niczne, redukowały robotników, bądź
całkowicie zamykały warsztaty pracy,
gdy równocześnie pokrewne im kon
cerny na niemieckim Górnym Śląsku
zwracały się do odnośnego klienta z o-

fertą. To dotyczy Niemców.
Jeżeli chodzi o francuski kapitał, to

klasycznym przykładem jest żyrardow
ska ,,Stawiskiada". Stratę dla zakła
dów żyrardowskich z tytułu umowy z p.
Boussac'iem oszacowano na około 40

miljonów złotych. Była to zatem polity-

ka gospodarcza w calem tego słowa zna
czeniu rabunkowa. To są skutki gospo
darcze pracy kapitału kłusowniczego. A

jakie są społeczne? Strzały, jakie pa
dły swego czasu w Żyrardowie oświetli
ły* z trag'iczną jasnością bezwzględność
kapitalistów zagranicznych w stosunku
do polskiego pracownika.

Kapitał zdrowy, rzetelnie pracujący,
winien znaleźć poparcie państwa. Kapi
tał kłusowniczy winien być wyrugowa
ny.

0 prawidłowość zgłoszeń
w zakresie ubezpieczeń społecznych.
Charakterystyczną cechą ustawy o ubez

pieczeniu społecznem jest daleko idąca opie
ka nad ubezpieczonym. Troska o jego inte
resy jest przerzucona n a pracodawcę i ubez-
pieczalnie. Z drugiej strony ustawa nace
chowana jest pewną nieufnością w stosun
ku do pracodawcy, któremu obok licznych
sankcji karnych grożą również konsekwen
cje cywilne. Sankcje te, jak również term i
ny przedawnienia zależne są od faktu wpro
wadzenia w błąd ubezpieczaini. Łatwo mo
że się zdarzyć, że zwykła omyłka zostanie
uznana za wprowadzenie w błąd. Z te
go względu Centralny Związek Przemysłu
Polskiego zwrócił się do swych członków,
wskazując na konieczność skontrolowania
prawidłowości dokonanych zgłoszeń do ubez
pieczenia i prostowania niezwłocznie wszel
kich 'dostrzeżonych omyłek w drodze uzu
pełniającej korespondencji z ubezpieczalnią,
w' celu uniknięcia wydania przez nią błęd
nego orzeczenia. Sprawa ta jest tembardziej
istotna, że nader Szybkie wprowadzenie w

życic ustawy o ubezpieczeniu społecznem,

Obrady rolników pomorskich.
Dnia 6 lutego br. Pomorskie Tow-arzy

stwo Rolnicze w Toruniu zorganizowało Rol
niczą Konferencję Gospodarczą, w której
weźmie udział pan minister rolnictwa i re
form rolnych dr. Bronisław Nakonieczni-
kow-Klukówski, oraz pan w'ojewoda, pomor
ski Stefan Kirtiklis. Wezmą w niej udział
pozatem przedstawiciele instytucyj banko
wych, członkow'ie Zarządu Głównego P.T.R.,
prezes-i Towarzystw Rolniczych Powiato
wych etc. Konferencja odbędzie się w auli

Urzędu Wojewódzkiego w Toruniu. Na po
rządku obrad konferencji będą spraw'y fi-
nansowo-rolne, osadnicze, organizacji zbytu,
spółdzielczości i t. d.

Heszcze jeden kartel-
Aktualną staje się sprawa utworzenia

kartelu fabryk mebli giętych w Polsce. Jed
nocześnie podjęto również rozmowy w spra
w ie utworzenia międzynarodowego kartelu
fabryk mebli giętych, do którego w--eszłyby
Polska, Czechosłowacja, Jugosiaw'ja i Ru-
rnunja. Kartel polski będzie m iał za zadanie
uregulowanie stosunków na rynku we-

wm-i rznyni 'orcz tńiormowanle chaotycznej
sprzedaży mi i'j 'akach zagranicznych.

jak również krótkie terminy, pozostawione
na dokonanie masowych zgłoszeń, stworzy
ły możliwości popełnienia szeregu omyłek
i uchybień zarówno przez pracodawców', jak
i ubezpieczalnię. Z drugiej strony wobec
długoterminowości ubezpieczenia emerytal
nego omyłki te ujawnić się mogą dopiero po
dłuższym przeciągu czasu, i stw-orzyć przy
krą sytuację dla pracodawcy.

Pokłosie kryzysu.
Upadłości w rokn 1933.

Według danych Głównego Urzędu Staty
stycznego, w ciągu pierwszych 11 miesięcy
r. 1933 ogłoszono w Polsce 293 upadłości, co

oznacza spadek o 46 proc. w porównaniu z.

tymże okresem 1932 r., gdy liczba upadłości
wynosiła 546.

Z ogólnej liczby ogłoszonych upadłości
na w/ojewództwa centralne przypada 1(8 (w
r. 1932 — 336), zachodnie — 67 (120) i wscho
dnie - 11 (14).

Na podstaw'ie tych danych nie można
jednak mówić o poprawie, czy uzdrowieniu
życia gospodarczego, jest to raczej poprawa
iluzoryczna, b ow iem coraz częściej jest sto
sowany system prywatnego .ukladu dłużni
ka z wierzycielem, regulującego w pewne.)
części wierzytelności, co częstokroć bardziej
się opłaca obustronnie, niż kosztowne i kło
potliw e procesy upadłościowe.

Stąd zmniejszona liczba upadłości.

Władze skarbowe interesują sie
stanem nieruchomości.

W zw'iązku z przejęciem przez : urzędy
skarbowe ściągania podatku od nierucho
mości, jak i podatku od lokali, nałożo-ny zo
stał Ba właścicieli domów obowiązek skła
dania urzędom podatkowym szczegółowych
sprawozdań. Sprawozdania te dotyczyć m a 
ją wszelkich zmian zachodzących w pose
sjach, jak wynajmu lokali, opróżniania po
mieszczeń, przeróbek większych pomieszczeń
na mniejsze i t. p. Zestawienia mają być
przekładane urzędom co kwartał. Sprawo
zdania te ułatwiają m, in. ściganie przed-

1 siębiorstw niezarejestrowanych.

IJiHiarzaiiie Ecor
za niewykupienie świadectwa przemysłowego.

Z uznaniem przyjąć należy wy'dany o-

statnio okólnik Min. Skarbu polecający u-

rzędom skarbow--ym zaniechać wdrażania po
stępowania karnego z art. 98 ustawy o po
datku przemysłowym, przeciwko tym pła t
nikom, którzy nabyli świadectwo przemy
słowe na 1934 rok po upływie terminu usta-

1 8(8
na walutę złotowa-

Właściciele domów, w por-ozumieniu z

w'ierzycielami sum zahipotekowanych w

walucie zlotowej na nieruchomościach m iej
skich, postanowili złożyć w Ministerstwie
Skarbu memorjał w sprawie kredytów dola
rowych.

Zdaniem właścicieli domów' przeracho-
w'anie kredytów dolarowych na walutę zlo
tow'ą należy uskuteczniać według kursu
giełdowego i wierzyciel, który lokował po
życzki w dolarach, powinien ponieść kon

sekwencje spadku kursu waluty amerykań
skiej.

Wierzyciele sum zahipotekowanych w

walucie zlotowej na nieruchomościach m iej
skich popierają stanowisko właścicieli do
mów z tego powodu, iż zwiększenie obciąże
nia hipoteki przez przyjęcie wyższego kursu
dolara dla przerachowania długów' dolaro
wych, zmniejsza ich szanse w'ydobycia pie
niędzy od dłuż nik a W'obec w'ielkiego spadku
wartości domów'.

Rozporządzenie w sprawie
ryczałtu podatkowego.

W najbliższych dniach ukaże się rozpo
rządzenie m inistra skarbu w sprawie ry
czałtowego pobierania podatku obrotowego
od drobnych płatników przeważnie rzemieśl
ników i drobnych kupców. — Powstała kon
cepcja, aby wy miar podatkowy odbywał się
na tych samych zasadach, na jakich odby
wał się wywiad w roku ubiegłym, a więc
według przeciętnych obrotów uzyskanych w

latach 1928—1929 i 1930 z tem jednak, ża
stawka procentowa będzie obniżona o

ćwierć.

Zwracanie nadpłaconych podatków.
Dowiadujemy się, że w nowym projekcie

ustawy o ordynacji podatkowej przewidy
w any jest zwrot nadpłaconych podatków
Zgodnie z projektem ustawy sumy nad
miernie lub nienależnie wpłacone na poczet
podatku, mogą być zwrócone na prośbę płat
nika. decyzja zaś co do tego należy do za
kresu działania władz skarbowych II in
stancji.

Podlegające zwrotowi nadpłaty oprocen
towane zostają w stosunku 4 od 100 rocznie,
licząc od dnia wniesienia prośby o zwrot.

Jakie podatki płacimy w lutym?
Ministerstwo Skarbu przypomina płatni

kom podatków bezpośrednich, że w miesią
cu lutym br. płatne są następujące podatki:

1) do 15 lutego — zaliczka miesięczna na

podatek przemysłowy od obrotu za rok 1934
w wysokości podatku, przypadającego od
obrotu osiągniętego w miesiącu styczniu
1934 i'., przez przedsiębiorstwa handlowe I
i II kategorii i przemysłowe I - V kategorii,
prowadzące prawidłowe księgi handlowe o-

raz przez przedsiębiorstwa sprawozdawcze.
2) do 15 lutego - zaliczka miesięczna pa

poczet nadzwyczajnego podatku od dochodu,

osiągniętego przez notarjuszy (rejentów), pi
sarzy hipotecznych i komorników w miesią
cu styczniu 1934 r.

3) do 28 lutego — podatek od nierucho
mości za IV kw'arta! 1933 r., podatek od lo
kali oraz podatek od placów budowlanych
za I kwartał 1934- r.

4) do 5 lutego - podatek od energji elek
trycznej pobrany przez sprzedawcę energji
elektrycznej w czasie od 16 do 31 stycznia
1934 r.; do 20 lutego - - tenże podatek, po
brany przez sprzedawcę energji elektrycznej
w ciągu pierw'szych 15-tu dni lutego br.

5) podatek dochodowy od uposażeń służ
bow'ych, emerytur i w'ynagrodzeń za najem
ną pracę w terminie do dni 7 po dokonaniu

potrącenia podatku.
Ponadto płatne są w' lutym 1934 r. zaleg

łości odroczone lub rozłożone na raty z ter
minem płatności w tym miesiącu, tudzież
podatki na które płatnicy otrzymali nakazy
płatnicze z terminem płatności również w

tym miesiącu.

wowego, lecz w okresie do dn. 15 stycznia
rb. włącznie. W e wszystkich przypadkach,
gdzie zostały już wydane orzeczenia karne,
a świadectwa przemysłowe zostały w'ykupio
ne do dnia 15 stycznia, urzędy skarbowe
m aja w myśl tego okólnika W'ystępow'ać do
Izby'Skarbowej z wnioskiem o umorzenie
nałożonych k a r pieniężnych.

Te zatem, przedsiębiorstw'a, który m ,w ła
dze skarbowe wydały Orzeczenia karne ęa
niowyktipienie 'świadectwa łub W'ykupienie
lecz niew'łaściwego, które jednakże n-ależyia
i właściwe świadectwa wykupiły do dnia 15

stycznia, chcąc mieć umorzoną karę. w inny
wystąpić do Urzędu Skarbowego z poda
niem o umorzenie wyznaczonej k ary, powo
łując się na okólnik Min. Skarbu z dn. 17.
I. 1934 w powyższej sprawie. Te przedsię
biorstwa, którym z powyższego tytułu spo
rządzone zostały jedynie protokóły karne, a

które do 15 stycznia w'łaściwe świadectwo
wykupiły, mogą uważać spraw'ę za zlik wi
dow'aną, gdyż stosownie do wydanych za
rządzeń, protokóły te pozostają bez dalsz'ego
biegu.

Zamiast ogólnego rostoźenia

na raty
indywidualne ulgi w sprawie zaległości

podatkowych,
W grudniu ukazało się rozporządzenie

m inistra skarbu w sprawie zaległości podat
kowych. Na mocy tego rozporządzenia w ła
dzo skarbowe miały z urzędu rozkładać za
ległości, w ynikłe do 31 października 1931 ro
ku na raty do 18-ciu lat, Jednocześnie ule
gały likwidacji zalegle odsetki karne, a wy
sokość kwoty zaległej redukowała się o

25 %.

Tymczasem ministerstwo skarbu wydało
okólnik, zmieniający poprzednie rozporzą
dzenie. N'owy okólnik kasuje obowiązek u-

rzędowego załatwiania spraw, bez podań
płatników', a tem samem osłabia akcję pod
jętą w swoim czasie w kierunku likwidacji
zaległości poda-tkowych. Op ierając się na

tym okólniku władze skarbow'e zażądały
składania indywidualnych podań, któro mo
gą być załatwione przychylnie lub feż od
rzucone.

Zmiany w postępowaniu egzekucyjnem.
W Dzienniku Ustaw nr. 10 ukazało się

rozporządzenie rady ministrów obowiązują
ce' od dnia 1 brtl, które wprowadza zasad
nicze zmiany w dotychczasowych przepisach
o postępowaniu egzekucyjnem władz s kar
bowych.

Rozporządzenie skraca o 5 dni 'termin
przystępowan ia do egzekucji po do'ręczeniu
upomnienia. Dotychczas egzekucja następo
w a ła w 14 dni, obecnie zaś postępować bę
dzie w 9 dni po doręczeniu upomnienia.

Uposażenie służbowe i zaopatrzenie eme
rytalne osób, będących -w; publiczno-praw
nym stosunku służbowym, pracowników sa
morządowych, oraz diety posłów i senato
rów. wynagrodzenie pracowników umysło
wych i- ipbotników, tudzież świadczenia po-

wtarzające się, których celem jest zapew'nie
nie utrzym ania należnego z tytułu alim en
tów', renty za utratę zdolności do pracy, u-

bezpieczenia, wsparcia lub z jakiegokolwiek
innego tytułu prawnego, jeżeli nie przew'yż
szają 1.200 zt miesięcznie, podlegają egzeku
cji w V- części, przyczem zawsze suma 109,—
zł miesięcznie wolna jest od egzekucji. Je
żeli zobowiązany otrzymuje miesięcznie po
wyżej 1.200 zł, egzekucji podlega nadto po
łowa całej nadwyżki.

Dochody wymienione w ustępie powyż
szym oblicza się wraz z wszystkiomi dodat
kami i wartością świadczeń w naturze, lecz
po potrąceniu podatków, składek em erytal
nych i opłat publicznych, należnych z u-s

staw-'y.
'

- r
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Z Kujaw Zachodnich.
?norogoclaw.

Nocny dyżur lekarski pełni z dnia 6 na 7
bm. dr. Mierosławski, Solankowa 50.

Nocny dyżur pełni Apteka Pod Lwem.

Pogotowie ratunkowe (dniem) tel. 417; (nocą)
tel. 276.

Pogotowie pożarne tel. 618.

Bibljoteka Miejska czynna w dni powszednie
od goclz 19,30 do 20,30, w czwartki od go
dziny 18,30 do 19,30.

REPERTUAR KIN;
Kino X; ,,Noc w Kairze" .

Słońce; ,,King - Kong" .

Muza: ,,Urwis z Hiszpanji" .

Żołnierskie, ,,Bandyta".
Uruchomienie kursów p, w. Podaje się do

wiadomości organizaqjom p. w. i w. i. , że zorga
nizowane zostały w Inowrocławiu następujące
kursy p, w., 1. Kurs skoszarowany na zakoń
czenie II. stopnia p. w, od 7 do 15 lutego br.
Na kurs ten mogą się zgłaszać junacy, którzy
posiadają zaświadczenie z ukończenia I. stopnia
wyszkolenia p. w . i którzy ćwiczyli w ubiegłym
roku w II. stopniu p. w . 2. Kurs narciarski p.
w. od. 11 do 17 lutego br. dla rezerwistów, któ

rzy służyli w wojsku i junaków, którzy posia
dają zaświadczenia z ukończenia I. stopnia p,
w. Kandydaci, którzy zechcą wziąć udział w

powyższych kursach, zgłaszać się mogą w ko
mendzie P. W . i W . F. na miasto Inowrocław,
(magistrat, pokój 21) do dnia 7 lutego br.

Leć o pieśni! Z walnego zebrania chóru mę
skiego ,,Echo" w Inowrocławiu. W tych dniach

odbyło się w Inowrocławiu w sali hotelu ,,Pod
Lwem" walne zebranie chóru męskiego ,,Echo",
które zagaił prezes p. Masłowski, witając przy
byłych członków oraz gości. Po formalnościach

wstępnych przystąpiono do sprawozdań zarzą
du. Jak wynikało ze sprawozdania sekretarza

p, Sowińskiego, chór liczy 72 członków. Na
stępnie skarbnik p. Wlekliński przedstawił stan

kasy. Saldo na rok bieżący wynosi 123,90 zł.

Imieniem komisji rewizyjnej wniósł p. Urbań
ski o pokwitowanie dla zarządu, co zebrani je
dnogłośnie uchwalił. Do nowego zarządu wy
brano pp.; Masłowskiego - prezesem, Ekierta
i Slrachanowskiego - wiceprezesami, Wójtec-
kiego - sekretarzem, Langnera - zast. sekreta
rza, Wlekliriskiego - skarbnikiem, Gniew kow
skiego - bibliotekarzem, Gackę - zastępcą, K.

Oczachowskiego, Semlera i Szafrańskiego *

ławnikami. Dyrygentem został nadal p, por.
Skupieński. Komisję rewizyjną tworzą pp.; U r
bański, Jagiełko i Bodendorf. Kronikarzem zo
stał p. Sowiński, a chorążym p. Koterski.

W sprawozdaniu z procesu przeciw inż. Bro-
mowiczowi z Inowrocławia, zamieszczonem na

lamach ,,Dziennika Bydgoskiego" nr. 27 dnia
4 lutego p. t. ,,Za plotki na magistrat areszt
i grzywna" podano mylnie, jakoby mierniczy
Nowak zasądzony został na 2 miesiące aresztu
za rzucanie obelg i rozsiewanie plotek o ma
gistracie m. Inowrocławia. Wiadomość tą pro
stujemy o tyle, że na karę wyżej wymienioną
zasądzon, został technik Buczek za obrazę
mierniczego Nowaka.

Jlantzio.

Srebrne gody małżeńskie obchodzą w piątek
11 bm. małżonkowie Franciszek i Matylda z do
mu Mr otek — Loose. Jubilatom ,,Szczęść
Boże!"

Walne zgromadzenie Cechu krawieckiego na

powiat wyrzyski odbyło się w Nakle w lokalu

p, Błażejewskiego. Wybrano następujący za
rząd; p. W iktor Kuczma - starszy cechu, p.
Jan Mroczek - l. podstarszy, p. Zenon Siko-

rzyński - II . podstarszy, p. Jan Bruzi - sekre
tarz, p, Stanisław Matuszewski - skarbnik. Ko
misję rewizyjną tworzą pp. PiecZonka i Drob-

czyński.
Nieszczęśliwy wypadek. Do p. Czerwińskie

go w Drążonku przybył robotnik jego po kw it
do Ubezpieczalni Społecznej. Podczas wypisy
wania kwitu doszło do ostrej wymiany słów tak,
że p. Czerwiński, będąc zdenerwowany, uderzył
robotnika w twarz. Tenże potoczył się i tak

nieszczęśliwie uderzył głową o klamkę, że po
został na miejscu bez znaków życia. Przywoła
ny na miejsce wypadku lekarz skonstatował już
tylko śmierć.

Sprawa zniżek turystycznych.
Od 1 stycznia br. obowiązuje nowa taryfa

osobowa na P. K. P, Według niej zniesione zo
stały indywidualne zniżki turystyczne, nato
miast wprowadzone zostały zniżki grupowe.
Prze(jazdy ulgowe mogą się odbywać grupami w

ciągu roku, w określonych relacjach turystycz
nych, w klasach I, I I i II I pociągów osobowych
lub pośpiesznych na odległościach najmniej
30 km. Grupa powinna wynosić najmniej 10
osób. Zgłoszenie wycieczki następuje na formu
larzu ustalonego wzoru, kierowanym wprost do

stacji. Do zniżek tych uprawnieni są członko
wie, wykazujący się legitymacjami członkow-
skiemi Polskiego Towarzystwa Krajoznawcze
go, ostemplowanemi przez dyrekcję kolei.

Decyzja P, K. P. tamuje rozwój ilościowy,
ekspansję terytorjalną, gospodarkę inwestycyj
ną naszego towarzystwa. Mamy nadzieję, że za
rządzenie jest przejściowe i poddane zostanie

rewizji.
Podając do wiadomości powyższy komuni

kat Rady Głównej Polskiego Tow. Krajoznaw
czego. wzywamy wszystkich członków oddziału

Kujaw Zachodnich, którzy interesują się ideą
i programem krajoznawstwa polskiego, a nie

tylko i wyłącznie zniżką kolejową, o w płace
nie 50 groszy tytułem składki miesięcznej, ce
lem utrzymania łączności i praw swych do to
warzystwa,

O ile Ministerstwo Komunikacji cofnie swe

zarządzenie co do zniżek, wpłacone składki bę
dą zaliczone na poczet należności za legityma
cję kolejową.

Zarząd Polskiego Tow. Krajoznawczego
p oddział Kujaw Zachodnich.

Toruń.
Dyżur nocny pełnią apteki; ,,Pod Lwem"

(śródmieście); ,,Św. Anny" (Bydgoskie Przed
mieście); ,,Pod Łabędziem" (na Mokrem).

Biblioteka T. C. L. (ul. Wysoka 16) otwarta
codziennie za wyjątkiem niedziel i świąt od go
dziny11do11,30iod16do19.

Pogotowie ratunkowe tel. 44.
Straż pożarna tel. 244.

REPERTUAR KIN;
Lira; ,,Urwis z Hiszpanji" .

Pałace: ,,Mumja" .

Mars; ,,Wyrok życia" .

Światowid: ,,Sympatja ludzkich namiętności".
Corso: ,,6 tygodni wśród apaszów" .

TEATR NARODOWY.
We wtorek rewja ,,Na... kochaj się... go!**.
W środę ,,Jej tancerz",
W czwartek ,,Automat humoru*1.

Kilku chłopców do ulicznej sptzedaży ,,Dzien
nika Bydgoskiego" przyjmiemy zaraz. Zgłosze
nia do oddziału ,,Dziennika Bydgoskiego", To
ruń, Mostowa 17,

Poświęcenie kaplicy w gimnazjum żeńskiem
w Toruniu. Dnia 2 bm. odbyło się poświęcenie
kaplicy w gimnazjum żeńskiem w obecności pp.
wojewody Kirtikłisa z małżonką, starosty kra
jowego Łąckiego, grona profesorów i zarządu
Koła Rodzicielskiego. A ktu poświęcenia doko
nał ks, dziekan Kozłowski.

Wieczornica Tow. Polsko-Francuskiego oraz

Polsko-Czechosłowackiego odbędzie się dnia
12 bm. o godz. 20,30 w salach ,,Dworu Artusa" .

Wstęp za zaproszeniami.

Nieludzka matka. Pewna niewiasta, prze
chodząc ul. Kościuszki w Toruniu, spotkała
błąkającą się dziewczynkę Annę Bergmannów-
nę. Po odprowadzeniu jej do policiji na Mokrem
okazało się, żę biedne dziecko zostało porzu
cone na ulicy przez swą matkę. Policja wszczę
ła poszukiwania za nieludzką matką.

Z walnego zebrania Zw, Cechów i Korpora-
cyj. W obecności przedstawiciela urzędu woje
wódzkiego p. radcy Barciszewskiego odbyło się
w Toruniu walne zebranie Związku Cechów

Korporacyj Rzemieślniczych. Szczegółowe
sprawozdanie z działalności organizacji zdał

prezes p. A . Szulc. Następnie po rzeczowej d y
skusji postanowiono zwrócić stę do kompe
tentnych czynników w sprawie podziału godzin
nauki dla uczniów rzemieślniczych w szkole

dokształcającej, co powoduje poważne straty
dla warsztatów pracy. Pozatem polecono
wszystkim członkom złożyć zbiorowe podanie
do starosty grodzkiego p. Rogowskiego w spra
wie przyznania ulgowych kart rowerowych,
Wkońcu upoważniono zarząd do wszczęcia e-

nergicznych kroków u władz przełożonych ce
lem jak najwcześniejszego przeniesienia Izby
Rzemieślniczej do Torunia.

Dalsze ołiary na samolot challenge'owy. Ko
mitet Miejski L. O. P. P. w Toruniu podaje do

publicznej wiadomości, że społeczeństwo mia
sta Torunia złożyło dalsze ofiary na ufundo
wanie samolotu ,,Pomorze" na międzynarodowe
zawody samolotów turystycznych, które odbę
dą się we wrześniu br. Ofiary te złożyli: Pra-

Noworodekw kartonie od trzewików.
Lubawa. Zwiedzającym cmentarz katolicki

zw rócił uwagę pakunek, znajdujący się między
mogiłami. Zaintrygowani tem przechodnie po
bliższych oględzinach przekonali się, że w pa
kunku tym znajdują się zwłoki noworodka płci
męskiej. Noworodek ułożony był w kartonie
od trzewików Wewnątrz kartoniku były ga
łązki myrty i obrazek św, Antoniego. Zwłoki

były zawinięte w gazetę ,,Głos Lidzbarski" z

datą 13 stycznia br. Ślady wskazują, że dziecko
zostało zamordowane przez nietitościwą matkę,
której władze policyjne dotychczas nie wykry
ły. Na zewnętrznej stronie kartonu był napis:
,,Proszę o pochowanie", pisany niewprawną
ręką.

cownicy państw, rektyfikacji spirytusowej 8,20
zł, pracownicy firmy M. S. Leiser 22,60 zł, Dy
rekcja Dróg Wodnych 4 zł, kanonierzy i pod
oficerowie kompanji łączności 31 pułku artyler
ii lekkiej 21,31 zł. Zawodowa szkoła dokształca
jąca nr. fi 3,80 zł, sztab D. O. K- nr. VIII 7,10
zł, redakcja ,,Słowa Pomorskiego" z okazji u-

rządzonego przedstawienia 26,58 zł, p. Edmund

Szymański 10 zł. Powyższym ofiarodawcom Ko
mitet Miejski L, O. P. P. wyraża jak najserdecz
niejsze podziękowanie.

Znowu rewizje w Toruniu. Wydział śledczy
w Toruniu przeprowadził rewizje w Pomorskiej
Spółce Myśliwskiej przy ul. Łaziennej 42, u Ła-
dosia Ludwika (Pom. Stow. Rolniczo-Handlowe)
przy ul. Jęczmiennej 10 oraz u Kasprzaka Józe
fa ptzy ul. M ałe Garbary 22. W czasie rewizji
u Kasprzaka zajęto dwie dubeltówki i 6 rew ol
werów bębenkowych, oddanych mu do naprawy
przez osoby postronne, które nte posiadały ze
zwolenia na posiadanie broni, u Ludwika Łado-
sia zaijęto 2310 naboi myśliwskich i 5 puszek
prochu, na sprzedaż których nie posiadał rów
nież zezwolenia. Zajętą broń i amunicję odsta
wi się do starostwa grodzkiego.

,,Dom społeczny'* stanie w Toruniu. W To 
runiu w najbliższych miesiącach zostanie pobu
dowany ,,Doro społeczny" . Sprawą tą kieruje
komitet utworzony na zebraniu organizacyjnem
w osobach pp.: gen. Pasławskiego, nacz. Zgrzeb-
niaka, dyr. Prauzińskiego, inż. Josta i prez. Ra
tajskiego. Przewodniczącym komisji nadzorczej
został prezes sądu okręgowego p. Radłowski.
W tych dniach prezes p. Radłowski został przy
jęty przez wojewodę pomorskiego p, Kirtildisa,
który zainteresował się żywo sprawą budowy

nDomii społecznego" i przyrzekł poparcie mo
ralne i finansowe. Na przewodniczącego rady
Tow. ,,Domu społecznego" uproszono starostę
krajowego p. Łąckiego. Akcję budowy ,,Domu
społecznego" popiera 15 organizacyj społecz
nych w Toruniu.

Zuchwała kradzież w Podgórzu. Przez wy
bicie szyby włamali się do składu ,,Dom Pol
ski" w Podgórzu nieznani sprawcy, którzy
skradli różne przedmioty wartości 1600 zł. Do
chodzenia prowadzi policja,

JfoKonotwo.

Dlaczego? Zarządzeniem Min. Poczt i Te
legrafów został tut. urząd pocztowo-telegraficz-
ny z dniem 1 lutego br. zaliczony do IV. kate-

gorji urzędów, Fakt ten ijest żywo komentowa
ny przez sfery handlowe, gdyż urząd ten do
tychczas zaliczany do I I I kat., przez niższe za
szeregowanie, a zarazem mniejsze kompetencje,
nie może być korzystniejszym dla miasta. Cie
kawym wydaje się trwający od pół roku stan

ekspedycji przesyłek pocztowych, bowiem wy
syłka ta odbywa się tylko raz. dziennie i to w ie
czorem autobusem, przyczem nie odróżnia się
w terminie wysyłki nawet listów pilnych (eks
presów). Czy faktycznie koniecznem do oszczę
dności było aż takie posunięcie, nie wiadomo.

Przy bliższem zbadaniu znalazłoby się napewno
inne wyjście. Nie można przecież czynić o-

szczędności na interesie ogółu, gdyż cierpi na

tem dobro publiczne. Miejscowe obywatelstwo
ponosi przecież te same ciężary podatkowe jak
i opłaty pocztowe, co inne środowiska więcej
uprzywilejowane i nie może być traktowane po
macoszemu, gdyż przynosi to szkodę nietylko
obywatelstwu, ale i miastu. I nie dzi.w, że co
raz więcej daje się zauważyć przewożenie prze
syłek (nawet listów) przy ominięciu urzędu
pocztowego, który nie może dlatego wykazywać
większych obrotów. Stan ten ulec musi jak
najrychlej zmianie przy dokładnem zbadaniu

postulatów społeczeństwa,
Na walnem zebraniu Cechu stolarskiego u-

konstytuował się nowy zarząd w następującym
składzie: Fr. Nadolny - starszy cechu, Fr. Szu-
kalskt - podstarszy, Jan Sergot - sekretarz, Jan
Rauhut - skarbnik, .

Rzadki jubileusz. Małżonkowie Stanisław
i Anna Bergowie obchodzili swoje diamentowe

gody małżeńskie. Ks. dr. Lange odczytał Jubi
latom list J. E . ks. biskupa dr. Okoniewskiego
z arcypasterskiem błogosławieństwem. Jubilaci
mimo podeszłego wieku (obaj liczą po 83 łat),
cieszą się petnem zdrowiem. Jubilatom ,,Szczęść
Boże!"

Złote gody małżeńskie. Małżonkowie Fran
ciszek i Agnieszka z Polejewskich Zielińscy, za
mieszkali w Kończycach, obchodzili swoje złote

gody małżeńskie. Jubilatom ,,Szczęść Boże!"

Grudziądz.
Apteka dyżurna:

Rynek 20, tel. 142.
Apteka Pod Łabędziem,

REPERTUAR KIN:

Apollo: ,,Licytacja miłości" .

Gryf: ,,Tysiąc i druga noc".
Orzeł: ,,Kobieta z rejestrem" i ,,Głos pu

styni" .

Gdzie jest matka? Późnym wieczorem roz
legł się przy drzwiach pp. Pawłowskich przy
ul. Chełmińskiej tajemniczy dzwonek. Mimo że
o tej porze nie spodziewano się już wizyty, po
deszła gospodyni domu do drzwi i ujrzała ja
kąś pośpiesznie oddalającą się niewiastę. Kie
dy się jednak bliżej rozejrzała, zobaczyła pod
drzwiami zawiniątko, a w nim noworodka płci
męskiej miesięcznego, starannie opakowanego.
Do czasu odszukania matki zajmie się dzieckiem

przytułek dla sierot.

'Mimiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiifiifiiiiniiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii
Józef

Petersburski
z Warszawy

koncertuje od 1 l u t e g o codziennie
w Królewskim Dworze w Grudziądzu

od 5—7 i 8—12.

..i iiiiiiiiiiłiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiHiiiiiiiiiiiHiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiuii ii..

Złodzieje w składzie jubilerskim. Do nowo

otwartego składu jubilersko-zegarmistrzowskie-
go p. Gerharda Wodsaka przy pl. 23 Stycznia
włamali się onegdajszej nocy nieznani złodzieje

skradli kilka zegarków oraz różnej biżuterji
za przeszło 3000 złotych. Bezczelni złodzieje
rozgospodarowali się w dzień otwarcia maga
zynu, w chwili, kiedy obok w lokalu nocnym
panował największy ruch. W mistrzowski spo
sób otworzyli drzwi z korytarza prowadzące do

| składu, operując prawdopodobnie podrobionym
kluczem. Mimo kilkudziesięciu rewizytj, doko
nanych w grudziądzkim świecie przestępczym,
nie udało się policji dotąd wpaść na trop w'ła
mywaczy.

Porażka hokeistów toruńskich. Sokół G ru
dziądz — T . K. S. Toruń 7:1. Zorganizowane
przez Sokół I zawody hokejowe zgromadziły
sporo w'idzów'. Pierwsza i druga tercja gry po
zostawała pod silną przewagą gospodarzy, któ 
rzy w/ykorzystali w'szystkie dogodne okazje.
Grali bardzo ambitnie i ofiarnie. Toruńczycy
zlekceważyli sobie przeciwnika i przyjechali w

słabym składzie, przez co nie mogli wykazać
swej wyższości. Sędziował bardzo dobrze p.
A. Taczyński.

Szymański uwolniony od winy i kary. Swe
go czasu pisaliśmy o głośnej sprawie napadu,
jakiego dokonano na dwór maj. Święte pod
Grudziądzem, w trakcie którego włamyw'acze
steroryzowawszy domowników, zabrali kasetkę
z zawartością 116 zł gotówki, portfel oraz inne
drobne przedmioty. O włamanie podejrzany był
niejaki Bronisław Szymański, którego wygląd
zewnętrzny zgadzai się z rysopisem jednego z

napastników, wskutek czego osadzony został w

areszcie śledczym. Ponieważ obrona oskarżone
go wykazała w całej pełni jego alibi, jak rów
nież główni św'iadkowie nie mogli potwierdzić
w całej pełni aktu oskarżenia, sąd wydał wy
rok uwalniający Szymańskiego od winy i kary.
Po ogłoszeniu wyroku Szymański został na
tychmiast wypuszczony na wolność.

Spłoszeni włamywacze. Do mistrza rzeźnic-

kiego Feliksa Kurta próbowali włamać się przy
pomocy wybicia szyby w oknie wystawowem
ijacyś złodzieje. Zostali jednak widocznie spło
szeni, albowiem nie dokończywszy swego dzie
ła, zabrali z okna różnych wędlin wartości k il
kudziesięciu złotych i rzucili się do ucieczki,
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Kino Krlsfal
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Nieodwołalnie
ostatnie 2 dni wtorek i środa
wyświetlamy atcyzab komedię polsko czeską,
kłóra zmusza każdego do serdeczn śmiechu pt.

I* ISrzesel Sm.
HumorI

Śmiech !

Dowcip !

Muzyka!

Komedja, która rozśmie
szy do łez najczarniejszych
pesymistów. (2i22

Xw o n ika

Bydgoszcz, dnia 6 lutego 1934 roku.

KALENDARZYK.

Dziś: Tytusa Ir , Doroty p. m'.
Jutro: Romualda op.
Wschód słońca o godzinie 7.36.
Zachód słońca o godzinie 16.51.

Stan pogody
Naogół chmurno i mglisto, nocą lekki

mróz. W ciągu dnia wzrost temperatury aż
do odwilży. Ślabe na wybrzeżu umiarkowa
ne,'wiatry z kierunków zachodnich.

Stan
wczorajszy

Termometr wskazywał dziś rano

DYŻURY NOCNE APTEK
od5.II.doU.II.1934r.

1) Apteka przy Bielawkach,
2) Apteka pod Łabędziem-
3) Apteka Staromiejska.

::---------

MUZEUM MIEJSKIE przy Starym Ryn
ku otwarte codziennie od 9—16, w niedzielę
i święta od 11-14 . Obecnie w Muzeum
wystawa dziel Józefa Pankiewicza (Pa-

..
_

TEATR MIEJSKI.

Dziś, we wtorek przedstawienie zawie
szone.

W środę i czwartek ,,PANI PODKOMO-
RZYNA" , kontuszowa komedja K. Zalew
skiego, doskonałe grana przez cały zespół.
W staroście Barączu dyr. Stomy odżyje nie
porównany typ szlachcica, odtworzony z si
lą niepospolitego talentu i niespożytego h u
moru. Kreacja ta, dająca artyście niezrów
nane pole do popisu, olśniew'a wszystkich,
najbardziej nawet wytrawnych znawców
aktorskiej Sztuki, będąc ciekawem studjum
dla młodego pokolenia pracowników sceny.
Dzielnie sekunduje p. Wieczorkow'ska jako
pani pódkomorzyna.

JEDYNY WYSTĘP J. ZAKLICKIEJ
I J. NOWACKIEGO

odbędzie się w piątek 9 bm. w głośnej ko
medii Stcrka p. t . ,,MIŁOŚĆ JUŻ NIE W MO
DZIE", granej z olbrzymiem pow'odzeniem
w teatrach Londynu. Paryża, Wiednia i Bu
dapesztu. - Bilety po cenach zwyczajnych
s ą już do nabycia w kasie teatru.

,,TEN STARY WARJAT", znakomita ko
medja St. Kiedrzyńskiego będzie najbliższą
premierą w Teatrze Miejskim. Reżyserja K.
Wiiainowskiego. G rają najcelniejsze sity na
szego zespołu. Prem jcra w sobotę dnia 10
bm.

Bydgoski Oddział Polskiego Towarzy-
siwa Przyrodników im, Kopernika odbędzie
dnia 6 bm. o godz. 20,30 doroczne zwyczajne
posiedzenie administracyjno w sali wykła
dowej Państwowego Instytutu Naukowego
Gospodarstwa W'iejskiego w Bydgoszczy,
plac J. Weyssenhoffa 11 — I piętro.

- Przedstawienia kinematograficzne dla
młodzieży szkolnej. Dziś, we wtorek wy
świetla Kino Szkolne T. X . S. W . w lokalu
Kina Adria film dźwiękowy p. t. ,,S. O. S. —

Góra Lodowa'*. Jutro, w środę odbędą, się w

lokalu Kina Krislal 2 przestaw'ienia film u p.
f. ,,12 krzeseł". Początek przedstawień o godz.
3-ciej i 5-tej po poi. Ceny biletów: 20, 30, 50

iSOgr.
- Związek Towarzystw Francuskich w

Bydgoszczy przypomina wszystkim czonkom
i sympatykom o dancingu, który odbędzie
się dnia 6 bm. o godz. 21-ej w sali m alino
wej hotelu pod Orłem.

- Polski Biały Krzyż - Koło Bydgoszcz
s kłada serdeczne podziękow'anie pp. prof.
Brnżynie. Jopcc. Górze. Januszewskiemu
i Lorkuwskicuiu za wygłoszenie referatów
,,0 życiu i działalności Pana Prezydenta R.
P. prof. I . Mościckiego" w du. 2 bm. w świet
licach żołnierskich formacyj wojsk, garnizo
nu bydgoskiego.

- Pokazy praktycznego gotowania na ga
zie zostały wznowione. Kto chce tanio i ra
cjonalnie gotować na gazie niech przybę
dzie na bezpłatny praktyczny pokaz gotowa
nia w czwartek, dnia 8 bm. o godz. 5-tej po
południu do sali pokazowej (budynek Dy
rekcji Gazowni - w ejście od podw'órza).
Podczas pokazu rozlosowana zostanie m ię 
dzy p. t, publicznością bezpłatna premja w

postaci kuchenki lub innego aparatu gazo
wego. Uprasza-się o liczne przybycie.

Wspomnieniepośmiertne*

Śp. inż. Antoni Wołk-Łaniewski

Żałobna wieść z Warszawy okryła kirem
smutku Państw. Gimnazjum Humanistyczne w

Bydgoszczy. Profesor inżynier W ołk-Łaniew
ski, senjor grona nauczycielskiego, rozstał się
z tym światem. Los chciał, że koło pracowitego
Jego życia zamknęło swoją obręcz tam, gdzie
się poczęło i w dniu nieomal tym samym, bo
w dwie doby po 60-ej rocznicy urodzin.

Urodzony dnia 26 stycznia 1874 r. w W a r
szawie, śp, Antoni Woik-Łaniewski wyjechał
w dzieciństwie z rodzicami do Rosji, gdzie u-

kończył gimnazjum i złożył maturę, w'r. 1892
w Woronożu. Zgodnie z polską tradycją pa-

trjotyczną, która nakazywała omijać wyższe
uczelnie rosyjskie, udał się po przezwyciężeniu
pewnych trudności w r. 1896 na studja poli
techniczne do Lwowa i tam w r. 1900 zdobywa
dyplom inżynierski na wydziale chemiczno-

technicznym. Odbywszy roczną praktykę jako
inżynier-chemik w cukrowniach Podola rosyj
skiego, powrócił do umiłowanych studjów do

Lwowa, by w tamtejszej politechnice ukończyć
w ciągu trzech lat drugi wydział: budowy ma
szyn. Lecz i to nie wystarczyło. Nienasycona
żądza wiedzy, a może także odzywający się
wyraźniej głos powołania, skierowały ś. p. Ła-

riiewskiego do murów Uniwersytetu Jana Ka
zimierza, aby się na wydziale filozoficznym
przygotować do zawodu nauczycielskiego. W

r. 1905 składa egzamin kwalifikacyjny na na
uczyciela chemji, fizyki i matematyki w szko
łach średnich i w tym samym roku rozpoczyna
we Lwowie działalność nauczycielską, która mu

odtąd miała wypełnić resztę życia do ostatnie
go tchnienia, nie przeszkadzając w spokojniej
szych przedwojennych czasach ogłosić drukiem
kilku poważnych prac naukowych i dytaktycz-
nych z zakresu Jego specjalności.

W rok po oswobodzeniu Bydgoszczy, dnia
1 lutego 1921 mianowany profesorem tutejsze
go Państw, Gimnazjum Humanistycznego, pra
cował na tym posterunku lat 13, zdobywając
sofcie sumienną pracą zawodową, głęboką wie
dzą i niepospolitemi przymiotami charakteru
uznanie władz, serca uczniów, szacunek kół ro-

j dziciełskich i serdeczne stosunki koleżeńskie.

Osobną kartę w życiu nieodżałowanej pa

mięci Zmarłego stanowi chlubna Jego działal
ność w Towarzystwie Nauczycieli Szkół Śred
nich i Wyższych. W okresie ciężkich zmagań
0 przyszłość szkoły polskiej i powagę zawodu

nauczycielskiego w odrodzonej Polsce, ś. p.
prof. Łaniewiski rzucił na szalę wszystek swój
zapał, rozum i pracę, aby twórczości organiza
cyjnej szkół średnich wskazywać nowe cele
1 nowoczesne metody, uzasadnia z matematycz
ną ścisłością możliwość słusznego i sprawiedli
wego rozwiązania zawiłych problemów. Rze
czowe, jasne i ścisłe jego wywody zarówno na

łamach organu T. N. S. W. jak i na walnych
zjazdach, zjednały Mu szacunek ogółu zorgani
zowanego nauczycielstwa, które Mu przez długi
szereg lat ostatnich aż do śmierci powierzało
mandat członka w zarządzie głównym T. N. S. W .

w Warszawie,
Sterany pracą i twardym znojem życia or

ganizm, acz pełen jeszcze iście młodzieńczych
sił ducha, uległ jednak z latami coraz cięższym
cierpieniom. Otrzymawszy od 1 września 1933
r. urlop zdrowotny, ś. p. Łaniewski dla leczenia

się wyjechał w styczniu br. do Warszawy, gdzie
wśród ciężkich cierpień dnia 28 stycznia wy
zionął ducha, osierocając czcigodną małżonkę
i dwoje dzieci. Na cmentarzu rodzinnego mia
sta — stolicy spoczęły doczesne jego szczątki
w tym samym dniu 31 stycznia, który Mu w ła
dze wyznaczyły za kres ostatniej służby na
uczycielskiej. Punktualnie, jak żył i pracował,
tak odszedł — na emeryturę niebieską, tu na

ziemi atoli zostawił po sobie jasną smugę
światła w sercach rodziny, przyjaciół i kole
gów i tę najszerzej rozlaną — w duszach dłu
giego szeregu swoich byłych uczniów.

Umarł, ale nie wszystek. Cześć Jego pa
mięci

21 60!

Pogrzeb ś.p. dr. Jama BśzeSa
obyw atela honorowego i pierwszego prezesa
Polskiej Rady Miejskiej odbędzie się w śro
dę, dnia 7 lutego 1934 r. o godz. 15-tej z ka
plicy cmentarza nowofarnego,

P.P . Członków Rady Miejskiej i Magi
stratu proszę uprzejmie o zbiorowy udział
w pogrzebie.

Punkt zborny kaplica cmentarna.

Prezydent miasta:
L. Barciszewski.

Do zarządu Katolickich Towarzystw
Robotników Poiskfch.

Uprasza się wszystkie Towarzystwa, aże
by raczyły wziąć udział zo Sztandarami w

pogrzebie honorowego obyw atela m. Bydgo
szczy ś. p. dr. Biziela, który Się odbędzie
w środę, 7 bm., o godz. 15 na cmentarz no-

wofarny.
Zarząd Okręgowy.

w Bydgoszczy.
Howe dzieto Polskiego Czerwonego ICrzyża.

(ak) Organizacja Polskiego Czerwonego
Krzyża, nietylko w czasie wojny otacza tro
ską i wielką miłością naszego polskiego
żołnierza, ale i w czasie pokoju działa z nie-

wzmożoną energją. Do ostatnich imponują
cych dzieł zarządu głównego Polskiego Czer
wonego Krzyża w Warszawie należy utwo
rzenie pięknego ogniska dla Sióstr in w ali
dek w Bydgoszczy. Założenie takiego ogni
ska - pierwszego w Polsce - jest dowo
dem, że potrafimy dbać nietylko o żołnie
rza, ale i pamięta się o tych cichych boha
terkach, które z narażeniem życia własnego,

Bydgoska młodzież akademicka
na nowych drogach rozwoju.

Nowa ustawa o stowarzyszeniach aka
demickich, która niedawno W'eszła w życie,
dotknęła również i bydgoską młórlż akade
m icką. Dotychczas wszyscy Bydgoszczanie,
studiujący w Poznaniu, byli zorganizow'ani
w jednem tylko kole t. j. A. K. B. Obecnie
zaś, w myśl powyższej ustawy, niedopusz-
czająccj do stowarzyszeń międzyuczelnia
nych, walne zebranie A. K . B. było zmuszo
ne wykreślić wszystkich członków, niestu-

djujących na Uniwersytecie Poznańskim.
Ciężki”cios padł szczególnie na studentów
Wyższej Szkoły Handlowej.

Ale nie przejmowali się tem zbytnio
młodzi adepci nauki, przyszli kierownicy
handlu i przemysłu polskiego, bo utworzy
li przy W. S. H . nowe koło, organizujące
w'szystkich Bydgoszczan, studiujących na

Wyższej Szkole Handlowej.
We wtorek w'łaśnie dnia 23 hm. zarząd

tymczasowy, w ybrany w grudniu na zebra
niu organizacyjnem, zwołał zebranie kon
stytucyjne, na którem uchwalono statut no
wego Kola, noszącego nazwę Akademickie
Koło Bydgoszczan przy W. S. H ., oraz wy
brano pierwszy zarząd, w następującym
składzie: p. Śtranz Bernard — prezes, p.
Rux Urban — wiceprezes, p. Ormiński Al
bin — sekretarz, p. Łusiewicz Franciszek
— skarbnik i p. Wójcikicwicz Mieczysław
— gospodarz.

Zebranie to zaszczycili Swą obecnością
przedstaw'iciele bratnich kół: ks. prof. Śre-
dziński, jako delegat K. P . A . B., oraz pp.
Szukalski i Zaremba, jako delegaci A. Ii .

B. przy U. P.
Nowoutworzone Koło obrało sobie za cel

Pracę kulturalną przez urządzanie imprez,
obchodów, akademij, dalej pracę oświato-
wo-gospodarczą na terenie Bydgoszczy. Nie
mniej poświęcono też uwagi na życie towa
rzyskie, samopomocowe i utrzymywanie
łączności z starszem społeczeństwem byd-
goskiem.

Ten ostatni ceł wypełnia stowarzyszenie
wspólnie z Kołem Przyjaciół Akademików
Bydgoszczan, które zawsze i wszędzie po
piera każde poczynanie akademikć^-RyJi-.

goszczan i przychodzi im chętnie z pomocą
nietylko rnaterjalną, ale i moralną, służąc
dobremi radami i wskazówkami. O tem,
jak mocno starszo pokolenie bydgoskie in 
teresuje się losami swej młodzieży akade
mickiej, może służyć fakt., że ks. prof. Śre-
dziński, prezes Koła Przyjaciół Akad.-Bydg.
dołożył wszelkich starań, by jako delegat
K. P . A. B. przybyć specjalnie do Pozna
n ia i tu w'ziąć udział w zebraniu konsty-
tucyjnem A. K. B. przy W. S. H . i doświad
czeniem swem pouczyć sw'ych w'ychow'an
ków. Or.

Kaszel i wszelkie następstwa
przeziębienia jak chrypę, duszność
usuwa napar z kwiatu
dziewanny Lecz tylko kwiat
żółty starannie przechowany
w aptece, zawiera wartościowe
Składniki lecznicze.

na polu chwały podczas kampanji bolszew i
ckiej przyszły z pomocą naszym żołnierzom.
Dla tych sióstr właśnie,- które na froncie
stały sie inw alidam i,' utworzono ognisko na

Wilczaku przy ul. Jary 9.
'VV gmachu, w którym mieści się obecnie

ognisko sióstr, 'znajdował się do niedawna
Sierociniec chłopców po poległych żołnie
rzach.'Gmach ten został odrestaurowany i z

przylegającym obszernym parkiem przedsta
w'ia się okazale. Urządzenie wew nętrzne
skromne, lecz bardzo estetyczne, utrzymane
w m iłych, jasnych barw'ach. Na parterze
znajduje się jadalnia, w której zainstalowa
no aparat radiowy; z dalszych ubikacyj w'y
mienić należy również umywalnię z bieżącą
zim ną i ciepłą wodą oraz łazienkę. W tym
jednopiętrowym gmachu znajdzie schronie
nie 26 zasłużonych śióstr-emerytok i nie
wątpliwie siostry znajdą lu prawdziwy dom

rodzinny.
W dniu wczorajszym o godz. K j po po

łudniu odbyło się poświęcenie ogniska przez,
ks. prob. Skoniecznego, przy udziale pań z

Polskiego Czerwonego Krzyża z niestrudzoną
prezeską p. dr. Szubertową na czele. Przy
była również delegatka zarządu głównego z

Warszawy p. Kobiei*zycka oraz liczni go
ście m. in. prezydentowa Ba rei szew-ska, p.
dr. Klikowicz z małżonką, inspektor szkol
n y p. Tarnowicz oraz przedstawiciele prasy
miejscowej. Po dokonaniu aktu poświęcenia
odbyła się skromna herbatka, podczas, któ
rej przemawiały p. dr. Szubertową oraz p.
Kobierzycka z Warszawy.

Stwierdzić należy, iż Zarząd Główny F'.
C. K . nie szczędził kosztów', ażeby stworzyć
dla sióstr istotnie miłe, sympatyczne ogni
sko. Podkreślić trzeba również pełną po
św'ięcenia pracę dokoła stworzenia lego og
niska, prezeski pani dr. Sznbertowej oraz

pani Zawitajowej, przewodniczącej sekcji o-

pieki nad ogniskiem.

Nowe przepisy'
o stowarzyszeniach Ratolicłiicłi.

Dziennik Ustaw z dnia 31 stycznia 1934 r.

zamieścił rozporządzenie Rady Ministrów z

dnia 28 stycznia 1934 r. o stowarzyszeniach
służących katolickim celom religijnym i wy
znaniowym .

Rozporządzenie to dotyczy stowarzyszeń,
których celem podstawowym jest szerzenie
zasad katolickich, jeżeli powstały one za

zgodą Biskupa diecezjalnego, lub po ich po
wstaniu zostały przezeń aprobowane. Sto
warzyszenia takie nie mogą mieć charakte
ru pracowniczych związków zawodowych, a

statuty muszą przewidywać nadzór biskupa
nad ich działalnością.

W każdym poszczególnym wypadku bi
skup diecezjalny musi zawiadomić właściwe
władze wojewódzkie administracji ogólnej o

udzieleniu przezeń zgody na założenie śto-

łgarzyszenia, lub aprobaty, dla stowarzysze

nia już istniejącego. Władze wojewódzkie
w inny zawiadamiać biskupów diecezjalnych
o wszelkich dostrzeżonych uchybieniach w

działalności stowarzyszeń katolickich.
Zakładanie oddziałów stowarzyszenia

możo się odbywać drogą zawiadamiania
właściwej władzy administracyjnej przez

'

centralę stowarzyszenia.
Stowarzyszenia katolickie, służące colom

religijnym i wyznaniowym już istniejące,
będą mogły skorzystać z. tego rozporządze
nia, o ile w ciągu 6 miesięcy od dnia wej
ścia w życie rozporządzenia, biskup diece
zjalny zawiadomi władzę wojewódzką o u-

dzieleniu przezeń zgody na dalsze istnienie
tego stowarzyszenia.

Rozporządzenie powyższe weszło w życie
z dniem 31 stycznia rb.
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. W związku z utworzonem dnia 2-go lute
go rb. w Warszawie nowem stronnictwem
pod tyk:' ,,Zjednoczenie Chrześcijańsko-Spo-
łeczne" — krakowski ,,Głos Narodu", które
go wydawca p. Burian wybrany został pre
zesem rady naczelnej nowego tworu partyj
nego, o głosił następujące oświadczenie:

,,P isma informując o powstaniu nowe
go stronnictwa, wymieniły parę dzienni
ków, które mają być jego organami. Wśród
nich znalazł się także ,,Głos Narodu". Mo
żemy oświadczyć, że wiadomość ta nie od
powiada prawdzie. Pismo nasze nie zmie
nia swego zasadniczego stanowiska, które
wyraźnie i mocno było zaznaczone w o-

'świadczeniu, ogłoszonem w dn. 23 grud
nia ub. r . W oświadczeniu tem powie
dziano:

W dziedzinie ogólno-państwowej stał
będzio ,,Głos Narodu", jak dotychczas, na

stanowisku pełnej niezależności w stosun
ku do rządu i do obozu rządowego.

- Lekcja sportowa Organizacji Przyspo
sobienia Wojskow'ego Kobiet podaje do w ia
domości, że gimnastyka nadal prow'adzoną
jest w sali gimnazjum Kopernika w ponie
działki i czwartki o godz. 5-ej po poł. Udział
brać mogą również osoby postronne. Zapisy
przyjmuje sekretariat przy ul. Jagielloń
skiej we wtorki i piątki od godz. 17—19-ej.
Cena 1 zł miesięcznie.

— Do wiadomości członkiń Związku Pań
Domu. 71 Warszawy przybyła wzorówka
drobnych sprzętów kuchennych polecanych
Przez Związek. Oglądać można w szkole
Zawodowej Żeńskiej, Konarskiego 5, w dnie:
poniedziałek, wtorek i czwartek (5, 6 i 8 lu
tego) ocl godz. 16 do 18-ej.

Cena nafty w sprzedaży detalicznej
Na podstawie zarządzenia Min. Spraw W e 

wnętrznych, prezydent miasta Bydgoszczy poda
je do wiadomości, że w związku z obniżeniem

ceny ropy oraz produktów naftowych w hurcie,
cena nafty w sprzedaży detalicznej nie powin
na przekraczać 59 groszy za jeden litr.

Stwierdzono, że niektórzy sprzedawcy po
bierają cenę wyższą od wyżej podanej, wobec

czego wzywa się ich do bezzwłocznego obniże
nia ceny na 59 groszy za litr.

Organy kontrolne przeprowadzać będą kon 
trolę miejsc sprzedaży a winnych pobierania ce
ny wyższej od wyżej wymienionej pociągać się
będzie do odpowiedzialności karnej.

INFORMATOR Gf
PBZYOdoiAJACYat

(PŁATNY DZIAŁ REKLAMOWY).

Gdzie zamieszkam ?

,,Gastronomia" Hotel i Restaur., Dworcowa 19.

Gdzie się wykąpię?
W zakładzie kąpielowo - leczniczym ,,Sanitas"

Gdańska 27 w podwórzu.

Restauracje:
Restauracja i kawiarnia Berendt, Dworcowa 6.

Kabarety
,, P icadiily". Występy artystów,

skiego 4, tel. 1102.
Marcinków-

Gdzie i co kupię?
Be-De-Te — Bydgoski Dom Towarowy — Gdań

ska 15. Największy dom tow. Polski Zach.
H. Kaszubowski,s.z o.p. Długa 22. Zegarki, biżut.

Drukarnia Bydgoska S. A., Poznańska 12-14 —

wykonuje wszelkie druki familijne, kupieckie
i dla towarzystw — szybko, czysto i tanio.

Odjazd pociągów z Bydgoszczy
Toruń'Warszawa 2.26, 6.23, 8.06, 13.15, 15.43, 19.37

21.50, 23 30.
Tczew-Gdańsk-Gdynśa 0.47, 3.29, 5.55, 7 .31, 10.41,

1 3 .22 , 13.35. 17.01, 19.35.
Kościerzyna-Gdlynia 0.55, 17.40
N akło -P ifa 3.45, 8.05, 14.35. 19.47, 0.01.
UiiisSaw-Brodnica 5.10, 8.11 13.33, 16.06, 21.00
Inowmtjaw-PoznaA 3.50, 6.14, 8.04, 11.45,14.15, 15.47,

2035 22.59.
Wągrow iac-Poznań 5.02, 7,45, 13.36, 18.40, 23.06.
Inowrocław—Karsznice-Herby Nowe 14.15, 6.14,

22.59

DiyhtęM Of
,,Głos Narodu" kierować się będzie wy

łącznie dobrem państwa i narodu, poję-
tem w duchu zasad katolickiej etyki spo
łecznej, W ocenie wypadków politycznych

i działalności rządu ,,GIos Narodu" nie bę
dzie wiązał się z żadną partją polityczną

i nie będzie krępowany uchwałami, któ
regokolwiek stronnictwa."

Rzecz charakterystyczna, że oświadczenie
,,Głosu Narodu" jest analogicznej treści, co

oświadczenie ,,Dziennika Bydgoskiego" i
,,Nowego Kurjera".

Rozłam w Ch. D. w świetle
rzeczywistości.

Katowicka ,,Polonia" donosi, że zarząd
,,Zjednoczenia Chrześcijańsko-Społecznego"
tworzą ludzie, albo wcale do Ch. D. nie na
leżący, albo też od lat nie biorący udziału
w pracach Ch. D .

Poseł prof. Ponikowski na zebraniu se-

cejonistów nie był, żadnego urzędu w no
wym tworze partyjnym nie przyjął i z Ch.
D. nie wystąpił.

Poseł Pobożny oświadczył, że z Chrześci
jańską Demokracją stosunków nie zerwał
i z nowem stronnictwem niema nic wspól
nego.

,,W ieczór Warszawski" pisze, że b. min.
skarbu prof. Jerzy Michalski zaprzeczył, ja
koby należał do ,,Zjednoczenia Chrześcijań-
sko-Społeczncgo". Prof. M . nie należy i nie
zamierza należeć narazić do żadnego stron
nictwa politycznego.

Dyrektor Katolickiej Agencji Prasowej,
ks. p rałat Kaczyński oświadczył, że niema
nic wspólnego z nową partją Z. Ch. S.

,,Wieczór Warszawski" dodaje, że rozłam
Ch. D. jest.fikcyjny. Tworzą go bowiem wła
ściwie tylko poseł Bryła, wybrany z listy B.
B. we Lwowie i działający w imieniu sana
c ji. Członkowie nowego stronnictwa nie ma-

ją żadnego w pływu na masy robotnicze,
stąd też jest ono efemerydą, która zawiśnie
w powietrzu.

,,A. B. C." i Gazeta Warszawska" poda
ją wiadomość o rozłamie w Ch. D. pod zna
kiem zapytania.

Niewątpliwie nastąpią dalsze zaprzecze
nia osób, które wciągnięte zostały do nowej
partji.

Bezpłatnie wysyłamy na żądanie bro
szury o leczeniu osmo-aUergicznem
wszelkich zakażeń i owrzodzeń skóry.
Lab. Chem. -Farm. ,,ŻermatoI", Warsza
w'a, Al. Jerozolimska 24.

- I. Paderewski dzięknje Białemu Krzy
żowi. W tych dniach w'płynęło do rąk pre
zeski B. K. p. inż. Stabrowskiej pismo, wy
stosowane przez m istrza Paderewskiego, w

którem dziękuje za złożone wyrazy współ
czucia z racji śmierci sw'ej ukochanej mał
żonki.

Wszyscy pracownicy Funduszu Bezrobocia
wpni^wleiile.

Warszawa, 6. 2. (Tel. wł..). Dowiadu
jemy się, że wszyscy pracownicy fun
duszu bezrobocia otrzymali wymówiema
na dzień 1 maja. Wymówienie otrzy
mało 600 pracowników. Nastąpiło to

na skutek zamiaru wprow'adzenia no
wych stawek uposażeniowych. Zosta
nie zaw'arta nowa umowa. Zmiana wa
runków płacy pociągnie za sobą re
dukcję większości poborów o 7%'j jak

— Walne zebranie Tow. śpiewu ,,Harmonja",
chóru kościelnego i świeckiego zarazem, zagaił
prezes Faleńczyk. Po wyczerpujących sprawo
zdaniach wyróżniono na(jgorliwszych członków,
ofiarując im książki. Po udzieleniu pokwitowa
nia ustępującemu zarządowi zarządził prze
wodniczący wybory nowego zarządu. W skład

zarządu weszli jjp.: prezes Faleńczyk, zast.

prezesa Komasa, sekretarka Mroczyńska, zast.
sekr. Manerowska, skarbnik Śpiewakowski, b i
bliotekarz Maćkowski, zast. bibliotekarza Ko
towski, radni: Kowalski i Gburek, komisja re
wizyjna: Kukliński Franc., Gołębiewski i Bębni-
sta, chorąży Szumidski, zastępcą Nowicki, pod
chorążowie: Mięsikowski, Kordecki, Saganow
ski, kontroler i zastępca na lekcjach i chórze

kościelnym Siuda, administrator ,,wypożyczalni
książ.ek" A l . Strzelecki, Bruchninżanka.

— Nowych 515 członków elity. Najśwież
szy Monitor Polski z dnia 3 lutego podaje
nowy spis działaczy niepodległościowych od
znaczonych Krzyżam i Niepodległości. Wśród
odznaczonych znajduje się lcgjonista p.
Michał Dzbański z Bydgoszczy.

— Wielki bał maskowy muzyków. Zrzesze
nie Muzyków w Bydgoszczy urządza w czwar
tek dnia 8. bm. w sali Resursy Kupieckiej wielki
bal maskowy. Przygrywać będą dwie orkiestry.

to było z urzędnikami państwowymi.
Możliwą jest rzeczą, iż przy tej okazji
przeprowadzona będzie pewna redukcja
pracowników.

Łom słodowy
Dra Wandera
doskonały
przy kaszlu i chrypce

ś; Wobec licznych naśladownietw

żądać fylko lama Wandera!

CH.Z.PB.1*.

Schadzka o godz. 17-ej. Dyżur pełni drh.
Zieliński L. — Bibljoteka czynna od godz.
19-21-ej. - Tamże zapisy do otrzymania
odznak.

Zebranie zarządu dziś, (wtorek) o godz.
19,30 przy ul. Poznańskiej 12.

Sokół żeński.
We wtorek, 6 bm. o godz. 7 w gimnazjum

żeńskiem ćwiczenia drużyny.
W środę dnia 7. bm. o godz. 6,30 zebranie

wydziału technicznego w sekretarjacie. Komplet
konieczny.

W czwartek dnia 8. bm. o godz. 8 trening
lekkoatletyczny w hali 62 p. p. Liczny udział

drużyny i młodzieży oddziału I. pożądany.
Lekcja bridża, dziś, we wtorek o godz. 8 w

sekretarjacie.
Plenarne zebranie żeńskiego Tow. gimn. So

kół odbędzie się w środę dnia 7. bm. o godz. 8
w sekretarjacie.

Posiedzenie zarządu o godz, 7,

Przybycie członków zarządu jak i wszyst
kich sokolic jest z powodu ważnych spraw na

porządku obrad będących, konieczne.

Nowe pogłoski o amnestii.
Po uchwaleniu konstytucji oczekują ko

ła, zbliżone do rządu ogłoszenia w n a jbliż
szym czasie pełnej amnestji w Polsce.

W związku z tą wiadomością kolpor
tują również pogłoskę o zamierzonem jako
by przez rząd zupełnem umorzeniu kar za

zwłoki przy należytościach podatkowych.

Specjalistyi branży pasz treściwych
z odpowiednią praktyką i stosunkam i w sferach rolniczych Polski Za
chodniej oraz dokładną znajomością języka niemieckiego poszukuje się

na stanowisko

sprzedawcy - podróżującego.
Szczegółowe oferty kandydatów z odpowiedniem wykształceniem

i praktyką kierować do

Zakładów Przemysły Tłuszczowego i Olejarskiego ,,Union" S. A.

Gdynia-Port, skr. poczt. 125. (2i47

Wstęp 1 zł. Czysty dochód na rzecz bezro
botnych muzyków.

— Organizacja Przysposobienia Wojsko
wego Kobiet podaje do wiadomości, że w

środę dnia 7 bm. odbędzie się w świetlicy
przy ul. Jagiellońskiej 15 o godz. 18-ej ze
branie towarzyskie. Przybycie wszystkich
członkiń jest konieczne.

PROGRAM RADJOFONICZNY.
ŚRODA, 7 LUTEGO.

WARSZAWA-RASZYN. 7,00: Audycja poranna.
12,05: Muzyka symfoniczna z płyt. 12,33:
Śpiewacy włoscy (płyty), 15,40: Recital for
tepianowy Edwarda Feinsteinówny. 16,10:
Program dla dzieci: opowiadanie pt. ,,Moje
przechadzki po zwierzyńcach Europy", listy

PROGRAM W KINACH.
ADRIA. Dziś po raz ostatni ,,S. O. S., góra

lodowa!" Znaczy to: ,,ratu jcie dusze nasze

znajdujemy się na górze lodowej". Sygnał
w yprawy podbiegunowej, która zatrzymała
się przymusowo na górze lodowej, częścio
wo rozpadającej się i zanurzającej wgłębinach
morskich. Niebezpieczeństwa, zmagania się z

niezwyciężonym żywiołem północy, głód
i śmierć trzech członków wyprawy wywierają
głębokie wrażenie. Natomiast w ido ki lodowych
pói i gór zachwycają każdego. Radzimy ten

piękny twór kinematografii stworzony dla
wszystkich i nauki zobaczyć. Prócz tego nad
program. Pocz. o 5.

APOLLO (ul. Krasińskiego) demonstruje po-
jodny film dźwiękowy scenarjusza i reżyserji
Rene Claira p. t . ,,Niech żyje wolność", oraz

ciekawy tygodftik (aktualności) i kronikę dźwię
kową. Pocz. o 5.

BAŁTYK. Dziś premjera sensacyjnego filmu

amerykańskiego p. t. ,,Złoto" z William Boyd'em
i Rychardem Arlenem oraz film polski p. t.

,,Szyb L. 23", W ro li głównej Baśka Orwid
i Jerzy Marr. Pocz, o 5,

KRISTAL wyświetla ostatnie dwa dni nie
zwykle wesołą komediję spółki polsko-czeskiej
produkcji i aktorskiej gry VIasty Buriana
i A dolfa Dymszy p. t. ,,12 krzeseł". Świetnie
wykonany dźwiękowiec, pełen humoru posiada
bardzo oryginalny temat, Pocz. o 5.

MARYSIEŃKA bije rekord repertuarowy
kin dwoma sensacjami p. t . ,,Dlaczego zgrzeszy
łam", wywołujący szczere współczucie dla ko
chającej swe dziecko matki i ,,Za pieniądze",
obraz oświetlający kombinacje wyścigowe i mi
łość dla kobiety i koni, która zwycięża. Począ
tekog.5,6,25i9.

POPULARNE (XX Misjonarzy). Film reli
gijny o św. Teresce. Dochód na budowę ko 
ścioła. Codziennie o 4 i 6 wieczorem.

REWJA wyświetla dziś po raz ostatni dwa
ciekawe filmy. Pierwszy wesoły, nie frasobli
wy, jeden z najlepszych obrazów Morysia Che-
valiera p. t. ,,Rozkoszne kłopoty". Kto więc
chce przeżyć kilka chwil bez kłopotów, niech
idzie na ten dźwiękowiec. Drugi, to dramat

produkcji polskiej, wykonany starannie z udzia
łem Karoliny Lubieńskiej, Węgrzyna, Staniewi
cza i innych p. t. ,,Ostatnia przygoda". Pocz. o 5,

od dzieci. 16,40: Skrzynka pocztowa. 16,55:
Muzyka lekka w wykonaniu orkiestry jazzo
wej teatru ,,Cyganerja" pod d yr. T . Górzyń
skiego z udziałem Lody Halamy (piosenki).
17,50: Skrzynka pocztowa rolnicza. 18,00:
Odczyt,,,0 sztucznem wytwarzaniu zimna".

Transmisja z Krakowa. 18,20: Drobne u two
ry Edwarda Griega (płyty). 19,25: ,,Poeci
malarze" feljeton literacki. 19,40: Wiado
mości sportowe. 19,47: Dziennik wieczorny.
20,00: Myś li wybrane. 20,02: Koncert mu
zyki lekkiej w wyk. ork. P. R. pod dyr. St.
Nawrota z udziałem Witasa (tenor). 21,00:
Transmisja z Antwerpji 'I. części koncertu

międzynarodowego poświęconego muzyce
belgijskiej. 21,45: Odczyt w języku espe-
ranckim ,,0 malarstwie polskiem". Transm.
z Krakowa, 22,00: Wieczór Mickiewiczow
ski, Transmisja z Wilna. 23,05: Muzyka ta
neczna z płyt.

ZAGRANICA* Darentry. 16,15: Koncert sym
foniczny. Beromuenster. 16,20: Recital

wokalny Ewy Turskiej-Bandrowskiej. Brno.
19,35: ,,Carska Narzeczona" opera Rimskij-
Korsakowa. Langenberg. 20,15: Symfonja
c-dur Schuberta. Dayentry. 21,15: Koncert

symfoniczny.

Odpowiedzi redakcji
,,Kadet". - Najlepiej niech się Pan zwró

ci o prospekt do Komendy Korpusu Kade
tów Nr. 2 w Chełmnie. Ze względu na re
formę szkolnictwa zaszły ostatnio zmiany.

Cechowi murarzy w miejscu. — Sprawę
tę załatwijcie Panowie między sobą. Myśmy
jej nie poruszali, chociaż też często m ieliś
my do miejskiej władzy budowlanej poważ
ne zastrzeżenia.

MDA. w Piotrkowie Kujawskim. — Wy
konywanie instalacj'i elektrycznych przez
niefachowców jest wzbronione. Skierujcie
Panowie zażalenie do urzędu wojewódzkie-,
go.
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Kronika drobnych wypadków.
Atak serca na ulicy.

(ak.) Na ulicy Dworcowej uległ ata

kowi serca 50-letni Józef Ruciński, z

zawodu elektrotechnik, pochodzący z

Wapna pow. bydgoskiego. Przechodnie

zajęli się nieszczęśliwym i zawezwana

karetka Pogotowia Ratunkowego odsta
wiła go do Lecznicy Miejskiej. Po polep
szeniu się stanu zdrowia odstawiono go
do domu.

Złamał nogę na ślizgawce.
Jedenastoletni syn kupca Stiglica,

Paweł, zamieszkały przy ul. Podwale 12,
jadąc na łyżwach, poślizgnął się tak nie
szczęśliwie, że upadając, złamał prawą
nogę w kostce. Chłopca odstawiono ka
retką Pogotowia do Lecznicy Miejskiej,
gdzie przez dłuższy czas będzie musiał

leczyć złamaną nogę.

Ofiara ślizgawicy.
Wychodząc z jednej z restąuracyj

przy ul. Dworcowej 74-letni Herrmann
Lbei z Szubina, poślizgnął się tak nie
szczęśliwie, iż upadając odniósł ogólne
ciężkie potłuczenie oraz ranę na głowie.
Nieszczęśliwego staruszka odwieziono

karetką Pogotowia do Lecznicy Miej
skiej.

Nożem w udo.
27-letni bezrobotny handlowiec Aloj

zy Eckert, zamieszkały przy ul. Kujaw
skiej 23 znajdując się w mieszkaniu,
manipulował tak niezręcznie nożem, iż

ugodził się nim w lewe udo. Wskutek

tej niezręcznej manipulacji powstała

głęboka rana. Eckerta odstawiono ka
l-etką Pogotowia do Lecznicy Miejskiej.

Drobne pożary.
Wczoraj po południu zaalarmowano

straż pożarną do Jachcie na ul. Nieca
łą 36, W mieszkaniu p. Elżbiety Piąt
kowskiej zapaliły się meble wskutek te
go, iż w pobliżu piecyka żelaznego na-

samprzód zapaliła się zasłona. W krót
kim czasie udało się pożar ugasić.

W nocy o godz. 12 w domu przy ul.

Jackowskieg'o 17 zap aliły się sadze w

kominie. Straż pożarna po przeczyszcze
niu przewodu dymowego powróciła w

krótkim czasie do remizy.

Pożegnanie sędziego okresowego
0. Otowskiego.

(ak) W e wczorajszy poniedziałek w południe
w dużej sali sądu okręgowego zebrali się wszy
scy sędziowie, prokuratorowie i urzędnicy sądu
okręgowego i grodzkiego, ażeby pożegnać prze

niesionego w stan spoczynku sędziego okręgo
wego Romana Otowskiego. W , serdecznych
słowach żegnał sędziego, Otowskiego pełniący
obecnie funkcję prezesa wiceprezes sądu okrę
gowego p. Bassak. W końcu odpowiedział
i dziękował sędzia Otowski.

Sędzia Otowski przez 31 lat p ełnił funkcję
sędziego, przeważnie w Galicji, zaś od 1925 r.

był sędzią w Bydgoszczy. Sędzia Otowski jest
osobistością popularną. W Bydgoszczy cieszył
się ogólną sympatją.

— Przypomnienie. W środę o godz. 17

rozpoczyna się w Resursie Kupieckiej wenta
karnawałowa parafji famej. Będzie tam

wszystko. Bufet smaczny, słodki i mięsny -

ciepły i zimny, kawka, herbata wyborna.
Moc niespodzianek, a co najważniejsze, za
bawa towarzyska - niekosztowna, pełna
radości życia.

Dancing ,,Pod Orłem", W środę 7 bm.
0 godz. 21 urządza Koło Przyjaciół Harcerstwa

hufców bydgoskich dancing na rzecz kolonij
1 obozów letnich dla niezamożnych drużyn har
cerskich. Jak wszystkie dotychczasowe dancin
giK. P .H ., tak i dancing środowy niewątpliwie
znów. zgromadzi najbardziej doborowe towa
rzystwo naszego miasta. Nad atrakcjami i róż-

nemi niespodziankami pracują panie z K. P. H .,

które też pobierać będą przy wstępie dobro
wolne ofiary na harcerstwo.

Tragedia bezrobotnego.
Wjfcieńczony z głodu i zimna pad! na szosie.

(ak) W nocy z niedzieli na poniedziałek szo
fer autobusu, jadącego z Bydgoszczy w kierun
ku Trzeciewca zauważył leżącego na szosie

człowieka. Zatrzymał autobus i zajął się nie
znanym mężczyzną, który leżał na szosie kom
pletnie przemarzły i na pół martwy. Pasażero
wie wraz z szoferem zabrali go do autobusu

i odstawili go do Trzeciewca.

Dzięki natychmiastowym zabiegom udało się

ocucić mężczyznę. Okazało się, że był to

biedny bezrobotny, pochodzący z Poznania

Dionizy Eckel, liczący około 50 lat. Biedak

ten w poszukiwaniu za pracą udał się pieszo
z Poznania do Gdyni, w nadziei znalezienia ja
kiejś posady. W drodze z głodu i zimna padł
wycieńczony i niewątpliwie umarłby na szosie,

gdyby nie ów szczęśliwy wypadek. Biednym
bezrobotnym zajęli się mieszkańcy Trzeciewca,

DZIAŁ, V
Stanisław Marusarz mistrzem

Czechosłowacji w skokach.
3 TYTUŁ MISTRZOWSKI W RĘKACH

POLAKÓW.

Praga. Po w ielkim sukcesie Bronisława
Czecha, który zdobył narciarskie mistrzo
stwo Czechosłowacji, Polacy odnieśli w nie
dzielę nowy trium f, uzyskując mistrzostwo
Czechosłowacji w skokach przez Stanisława
Marusarza.

W konkursie skoków otwartych pierwsze
miejsce, j a k zaznaczyliśmy, zdobył Stani
sław Marusarz (Polska) nota 224, skoki 56
i56m.

Wicemistrzem Czechosłowacji został rów
nież Foiak Łuszczek, który uzyskał notę
201,1, a skoki 53 i 52,5.

Na trzeciem miejscu znalazł się trzeci z

Polaków Marusarz Andrzej z notą 201 i sko
kami 57 i 59.

Pierwszy z Czechow Lukesch zajął do
piero 4-te miejsce z notą 195,10 i skokami
55(5 i 54,5.

Piąty — Dołcnsky (Czechosłowacja) nota
191.30 i skoki 53 i 53.

Szósty — Feistbauer (Czc-cb.) nota 189,
skoki 51 i 52,5.

Na. 12-om miejscu znalazł się Orłowicz
(Polska) z notą 155 i skokami 62 i 63,5.

Piąty r.Polaków Kolesar był 13-ym z no
tą 146 i skokami 62 (z upadkiem) i 61,5.

Bronisław Czech przy pierwszym skoku
uzyskał 62 m., ale z upadkiem i wycofał się
7. dalszych skoków.

NIEMIECKA DRUŻYNA BOKSERSKA
W BYDGOSZCZY.

Najbliższym przeciwnikiem bokserów
bydgoskiej ,,Asforji" będzie w dniu 18 bm.
Amateur-Box Club Gdańsk.

Pierwsze zawody bokserskie o charakte
rze międzynarodowym wzbudzą niewątpli
wie wielkie zainteresowanie.

Nehringowa bije rekord światowy
na 5.000 metrów.

W niedzielo poza konkursem łyżwiar
skich mistrzostw słowiańszczyzny Neh
ringowa zaatakowała rekord światowy
na 5.000 metrów w jeździe szybkiej pań.
Próba zakończyła sio pełnem powodze
niem. Nehringowa osiągnęła na wy
mienionym dystansie czas 11 min. bijąc
dotychczasowy rekord światowy o 30,5
sek.

..Po drodze" Nehringowa ustaliła no
wy rekord polski na 3.000 m., w czasie
6:36 sek. Dotychczasowy rekord w'yno
s i ł 6:39,2 sek.

Polscy saneczkarze w Czechosłowacji
na mistrzostwach Europy.

Krynica, Dopiero obecnie nadeszły
do Krynicy szczegółowe wyniki osią
gnięte przez naszych saneczkarzy na'

* mistrzostwach Europy w Reiehenber-

gu (Czechosłowacja). Nasi zawodnicy
zajęli naogół dalsze miejsca, głównie
wskutek nieznajomości toru oraz złych
warunków atmosferycznych. Najlepszy
z Polaków Enker w czasie zjazdu uległ
w'ypadkow'i i stra cił przez to całe 10
sek. Mimo to zajął 7-jne miejsce w o-

gó1nej k1asyfikacji.

Zwyciężył w jedynkach panów
Kraus, który w pierwszym zjeździe
m iał czas 2:29,2, a w drugim 2:22,2. Dru
gim zkołei był Porsche. Czasy jego w

dw'óch zjazdach wynosiły 2:32,3 i 2:25.
Jako trzeci sklasyfikował się Adolf
Mascbke w czasie 2:32,3 i 2:21,2.

Enker, który, jak zaznaczyliśmy, za
jął 7-me miejsce miał w pierwszym
zjeździe ze względów na wypadek czas

2:44,2 a w drugim zjeździe dobrv czas

2:25,3.
W jedynkach kobiecych Regina En

ker zajęła 8-me miejsce.

Generalny sukces Polaków
w drugich słowiańskich mistrzostwach łyżwiarskich.
W niedzielę wieczorem Zakończyły,

się 2-gie słowiańskie igrzyska zimowe
w' jeździe figurowej pań. Temsamem

Polacy, odnieśli wielki sukces- bijąc Cze
chów' we; wszystkich - konkurencjach
przy ilości punktów 18:9.

Pierwsze miejsce i tytuł mistrzyni
słowiańszczyzny zdobyła Edyta Fopo-
wiczowa (Polska) punktów 157,4.

Drugie miejsce zajęła Miksovna
Jarca (Czechosł.) pkt. 135,86.

W jeździe figurowej panów mistrzo

stwo Słowiańszczyzny zdobył Czech
Yladimir Koudełką — 231,82 pkt.

2. Staniszewski' Bolesław'. (Polska) —

211,36 p kt.
3. Iwasiewicz Zbigniew' (Polska) -

209,50 p kt.
4. Breslauer Paweł (Polska).
5. Hainz Jarosław (Czechosł.).
6. Greek (Czechosłowacja).
W jeździe parami mistrzostwo zdo

byli Bilerówna i Kowalski.

Monumentalny pałac sportowy w Kopenhadze.

Karnet karnawałowy.
Wsobotę, 10 lutego o godz. 21,30 w kasyirfe

oficerskiem 62 p. p. doroczny bal Organizacji
Kobiet do obrony kraju.

W niedzielę, 11 bm. o g. 18 w sali Pod Lwem
wieczorek Zw'iązku Młodych Drogerzystów.

— Wieczorem w Resursie Kupieckiej zabaw*

Hallerczyków.
Dancing Czerwonego Krzyża. W dniu 11

bm. o godz. 17 w hotelu ,,Pod Orłem" odbę
dzie się dancing Czerwonego Krzyża. Ponieważ

dancingi Polskiego Czerwonego Krzyża cieszą
się wieiką sympatją społeczeństwa bydgoskie
go, zarząd pokłada nadzieję, że i tym razem

zgromadzi się cała elita miasta, aby rzucić

skromny datek na cele Czerwonego Krzyża.
Zabawa karnawałowa Kola śpiewackiego

kolejarzy ,,Hasło" odbędzie się dnia 10. bm.
w Kasynie Cywilnem przy ul. Gdańskiej. Za
proszenia można odebrać w firmie Matuszako-

wa, sklep cukierków przy ul. Gdańskiej 29.

Kalendarzyk zebrań Ch. D.
Roczne walne zebranie koła

Wielkie Bartodzieje
odbędzie się w dniu 10 lutego o godz.
18-ej w lokalu p. W . Kujawskiego, For
dońska 1.

Referat wygłosi p. red. Nowakowski. ^

Na zebranie wszystkich członków i

sympatyków zaprasza zarząd.

Pogrzeb ś. p. Lipińskiej Klary, córki,dłu
goletniego członka Ch. D. W ielkie Bartodzie
je, odbędzie się. z domu żałoby^ ul. Fordoń
ska12,w środę7bm.ogodz. 15. — Uprasza
się członków o wzięcie udziału w pogrzebie,

Zarząd.

Giełda zboiowt-towarowa
w Bydgoszczy

Warunki: Handel hurtowy,parytet Bydgoszcz
ładunki wagonowe, dostawa bieżąca, za 10Ukg
Notowania odbywają się we wszystkie

dni powszednie.
Standarty:

pszenica 748 g/l (127,1 f. łu)
Zyto 704 g/ł (119,7 f. h.)
Owies 479 g/l (80 f. h.)
Jęczmień przemiałowy 673 g/I (114,1 f/h,)

,, pastewny 643 g/l (108,9 f. h.)

Notowania z dnia 5 lutego 1934 roku.
cena cena

transakcyjna orientacyjna
Żyto 135 ton - -

. od zł 14,75
do zł 14,50-14 ,75

Usposob, spokojne
Pszenica ..... . z ł 18,00— 18,50

Usposob. spokojne
Jęczm. browarowy 15 ton zł 16,50 14,50— 15,50
Jęc.zm. p r z e t n . ................. z ł 13,50— 13,75

Usposob. spokojne
O w i e s .................................z ł 11,75- 12,25

Usposob. spokojne
Mąka żyt. 65% wł. worka zł 21,50— 22,50

Usposob. spokojne
Mąka psz.65% wł. worka zł 30,50— 32,00

Usposob. spokojne
Otręby żytn. standartowe

20 ton zł 10,25 9,75- 10,59
Otręby pszenne standart. z ł 10,25 - 10,75
Otręby pszen.gr. stand, zł 11,25 - 11,75
Rzepak zimowy -

*
- zł 40,00 - 42,00

Rzepik zimowy . . . *zł 42,00— 44,00
Peluszka ......................... z ł 13,00 - 14,00
Groch p o l n y ................. z ł 15,00— 17,00
Groch jadalny ..... zł 19,00 - 20,00
Groch Wiktorja . .

- .zł 23,00— 25,50
Groch F ołge r a ................ zł 20,00— 22,00
Lubin niebieski .... zł 5,50— 6,50
Łubin ż ó łty ....................z ł 7,00— 8,00
Seradela nowa . . . .sł 12,00 - 13,00
Konicz . żółta, odłuszcz. z ł 90,00— 100,00
Koniczyna biała -

*
- *zł 70,00— 90,00

Koniczyna czerwona -

. z ł160,00—200,00
Ziemniaki jadalne .

* .zł
Ziemniaki tab. za kg. % zł 19
Makuch ln ia n y ............... zł 19,00— 20,00
Makuch r z e p ,................... z ł 15,50— 16,50
Makuch słonecznikowy . zł 18,50— 19,50
Mak niebieski............... zł 48,00 - 52,00
G o r c z y c a .........................zł 32,00— 34,00
Siemie lniane ...... zł 40,00- 44,00
W y k a ............................... zł 13,00 - 14,00

O gólne usposobienie spokojne.

Bank Polski płacił w dniu 6. II . 1934 r.

dolary amerykańskie 5,49
funty szterlingów 27,30
franki szwajcarskie 171,19
franki francuskie 34,80
marki niemieckie 209,10
guldeny gdańskie 172,19
liry włoskie 46,50

X szistlez StifFwsm%'iiimtim.

Wtorek, 6 lutego 1934 r.

Godz. 17,00: Koło Rodzicielskie przy szkole

powszechnej im. A . Mickiewicza. Zebranie
w szkole.

Godz. 19,00: Hallerczycy. Zebranie plenarne
w Resursie Kupieckiej.

— Sokół V. Zebranie zarządu u p. Dzierżyń
skiego. 8. bm. o godz. 19 zebranie plenarne
w lokalu p. Kleinerta.

— K. S, ,,Asforja" . Obowiązkowy trening
wszystkich pięściarzy.

Godz. 19,30: Sokół V sekcja żeńska. Zebranie

miesięczne u p. Dzierżyńskiego.



Godz. 20,00: Tow. Przemyslowo-RzeBu'eśIuicze,
Roczne walpe zebranie w hotelu Lengning.
Wnioski do uchwał należy zgłosić do rąk
prezesa.

i~ Kolo Absolwentów Szkół Handlowych. Ze-
% W ią plenarne w sekretariacie. Referat.

1 Tow. Miłośników Sceny ,,Krakowianka" . Ze
branie plenarne w hotelu Lengning. O go
dzinie 19 zebranie zarządu.

- Tow. śpiewu ,,Moniuszko'*. Plenarne zebra
nie w salce parafjainej.
Bydgoski Chór Męski. Zebranie plenarne
w lokalp p. Bielawskiego. O 19,30 zebranie
zarządu.
Klub mandolinśstów ,,Lutnia", Lekcja II od
działu.

Nr. 29.
^DZIENNIK BYDGOSKI". środa, dnia 7 lutego 1934r. Str. 11.

- Tow, śpiewu ,,Sw. Cecylia”. Zebranie ple-
nam* w lokalu p, Glapy.

Środa, 7 lutego 1934 r .

Godz. 17,00: Związek Akuszerek. Zebranie
w szkole Sienkiewicza-

Godz. 18,00: Tow, Rzemieślników Polsko-Kato-
lickich. Zebranie zarządu w Domu Kato lic
kim przy Farze.

Godz. 19,00: Tow. Czeladzi Kat* Zebranie w

Domu Czeladzi, Kandydatów na kurs przyj
muje się do 7. bm.

Godz. 19,00: Ko ło Rodzicielskie przy szkole po
wszechnej Bartodzieje Wielkie. Zebranie
w szkole. Zebranie zarządu o g. 18.

— Bydgoski Klub Sportu Wędkarskiego. Ze
branie plenarne u p. Mellera, pi. Piastowski.

Godz. 19,30: Powstańcy I Wojacy O. K. VHL

pL 01. Zebranie w lokalu p. Jaroatba,
— Związek Młodzieży Pracującej ,Jedność"

lilja UJ. Zebranie w hotelu Lengning.
— Sekcja kolarzy Sokół V. Zebranie miesięcz

ne u p. Dzierżyńskiego, ul. Wrocławska.
— Zw, Podoficerów Rezerwy, Zebranie mie

sięczne ,,Pod Lwem". Ciekawy referat.
Godz. 20,00: Stow, Właścicieli Kiosków. Plenar

ne zebranie w lokalu ,,Pod Lwem” .

— Bydgoskie Tow. Wioślarskie. Zebranie czyn
nych członków w hotelu Lengning. Komplet
konieczny.

— Tow. śpiewu ,,Lutnia" Jachcice. Zebranie

miesięczne w lokalu p, Orczykowskiego ul.
Saperów 75.

E
hsowe słowo (tłusto) 25 groszy, każde dalsze
słowo 15 groszy, 5 cyfr ~ jedno słowo
t, w, z, a każde stanowi jedno słowo,

no ogłoszenie nie może przekraczać 50 słów.

~ XX I Okręg Związku Śpiewaczego. Zebranie

zarządu okręgowego w sekrelarjacie przy ul.

Mostowej 2 III pfcr.
- Związek Zaw. Pracowników Kupieckich.

Zebranie plenarne w Resursie Kupieckiej.
Referat o ubezpieczeniach społecznych.

- Tow, Uczniów Kupieckich i Tow. Uczennic
Handl. Zebranie dyskusyjne w Resursie K u
pieckiej.

- Tow. Kupców Detalistów branży spożywczej.
Zebranie w sali Resursy Kupieckiej.

Kat. Tow. Rob. Polskich przy Farze. Z powo
du śmierci honorowego i wspierającego członka

śp. dr. Jana Błziela, bierze Tow. czynny udział
w pogrzebie.

POLECENIA

Wózki
dzieciooe, (lalkowe) naj
nowsze modele 1934 na
deszły. Ceny latem 30ol0
zniżone. Pługa 5. (2l52

Maha żelazne
Maierace

poleca (17

F. Kreski
ulica Sdaóska 9.

Domy
przy wpłacie 8000-60 000
okazyjnie. Emeryt, Dwor
cowa 2. 42132

Place
budowlane sprzedaję. K o
zietulskiego 8. (1186

Ogrodnictwo
sprzedam korzystnie. Ci-
chon, Podwale 3. (1146

Sprzedaż
okazyjna. Nieruchomość
z domem i salą.,Kmo No
wości", nadająca się na
warsztat stolarski, ślu
sarski i t. p. korzystnie
sprzeda Komunalna Kasa
Oszczędności miasta Gru
dziądza. (2049

Urządzenie
składowe branży kolo-
njalno - delikatesowej ku
pię zaraz. Oferty do
Dziennika Bydgoskiego
,,555*. (2145

Salon (2126
fryzjerski mieszkaniem w

dobrem położeniu tanio
sprzedam. Wiadomość:
Grunwaldzka 58, skład.

Szafy 42131
olszowe tanio sprzedam.
Stolarnia, Malborska 7.

Rower
sprzedam. Poznańska 9,
Ślusarnia. (2125

Sprzedam (2158
okna inspektowe. 1 ul
pszczół i parcele budow
lane. Ks. Skorupki 121.

Jadalnie
nowoczesne pod gwaran
cją sprzedaje tanio sto
larnia, Pomorska 30. (1194

Meble
Jadalnie, sypialnie, biurka
tanio. Pomorska 35. (1197

Sleczkarke (2154
dużą, tanio. Gdańska 136.

Rower
damski, chłopięcy, lustra,
30 taborecików tanio. Dłu
ga 5. (2153

Sypialnie,
jadalnię, gabinet męski,
salonik,” gazowy piec do
ogrzewania, wózki dzie
cięce, Wanny do kąpieli,
Singera maszyny do szy
cia, z wolnej reki sprze
da okazyjnie ,Sala Licy
tacyjna", Gdańska 42, tele
fon 1554.___________(2160

Maszyny
do pisania, kanapy, radja
dywany itp. tanio. rStała
Okazja*, Gdańska 10, te
lefon 1530. 12102

Samochód
,F iat 503”, limuzyna, jak
nowy. Toruńska S, (2107

Pianino
zupełnie nowe doskonałej
firm y niedrogo sprzedam.
Dworcowa 12, II . Jeżew
ski. Tel. 1836. (1173

Mahoniowa
szafopierka tanio na

sprzedaż. Kordeckiego 18,
mieszkanie 2. (2055

Ostry
pies na sprzedaż. Gdań
ska 91, portjer. (117S

Rower (1200
męski tanio. Gdańska 103.

Kamienie 12159
polne oddaję. Zgł. Maję
tność Zimne'Wody, Byd
goszcz, ul. Toruńska 147.

Kocioł
50 litr. miedziany do go
towania mleka. Kurjer.
Parkowa 2. (2156

Z powodu (2155
likwidacji biura sprzedam
kilka maszyn do pisania.
Oferty pod ,,Maszyna".

iGEEDl
Kupie

parcelę (IOOO m'-) w Byd
goszczy celem pobudo
wania jednopiętrowego
domu, przy ulicy z wodo
ciągiem i kanalizacją, mo
żliwie w willowych czę
ściach miasta. Oferty filja
Dziennika Bydgoskiego
pod , Parcela” . (U76

Pianino
krzyżowe kupię. Oferty z

podaniem ceny uprasza
Zabel, Toruń, Kazimierza
Jagiellończyka 8, (1174

Samochód
półtonowy kryty i agre
gat kupię tanio. Kjosk,
Szulc, Chełmno. (2H 9

Motocykl
kupię za gotówkę. Oferty
Dziennik Bydgoski, Toruń
pod ,Motocykl” . (2142

Domek
z ogrodem kupię, płacę
1000, resztę 200 miesięcz
nie Oferty rDokładne"
filja Dziennika. (ll92

ECEE3J
Profesorka

szkoły średniej udziela
lekeyj i korepetycyj ^

z

wszystkich przedmiotów
w zakresie 8-miu klas
gimnazjum. Przygotowuje
do inaiur i egzaminów.
Specjalność: matematyka.
Oferty Dziennik Bydgoski
Gdynia pod .M . U ." (2148

Krawcy!!!
krawcowe zniżka dla Ce
chu. Krawiectwa damskie
go w lekcjach kroju 4-ro
tygodniowych. W razie
niepojęcia zwracam pie
niądze. Szymański, Ciesz
kowskiego 3. (2168

EGEE39
Lekeyj

niemieckiego. Cieszkow
skiego 17-8 . (1012

I
^ ,,p,eTADYl,V i
1 wsr-e im

Dentysto
poszukuję, starszego, so li
dnego,uprawnionegodo sa
modzielnego prowadzenia
zakładu techniczno - den
tystycznego w Bydgosz
czy. Of. do Dz. Bydg. pod
, Dentysta*. (2114

Drobne ogłoszenia
Większe ogłoszenia wśród drobnych 50 6fn drożej jak w zwykłym dziale ogłoszeń

Dla paaznknjąeyeh posad; 80% sniżlfl.

Drobne ogłoszenia przyjmuje się do godziny 9.
Omyłfci, które zasadniczo nie zmieniają treści ogłoszenia,
n i a zobowiązują Administracji do bezpłatnego powtórzenia

ogłoszenia, ani do zwrotu pieniędzy.

Inteligentne
wymowne, energiczne pa
nie stworzą sobie nieza
leżną egzystencję przy
współpracy w najstarszej
i najodpowiedniejszej fir
mie w Polsce Bliższyeh
informacyj udziel.- osobi
ście kierowniczka Siadów-
ska Zgł. z dowodami o-

sobistemi od 9 do 12 13
do 5. Śniadeckich 41, ro.6.

2161

Agentów (1494
do sprzedawania k os po
wsiach poszukuje,Żniwo”
Lwów, Żółkiewska 34.

Kelnerka (1I80
z kaucją 200 zł. potrzebna.
Warszawska 1. Hanasch.

Ogrodnik (1J85
kawaler potrzebny. Jaeh-
cice - Szamarzewskiego 14,

Poszukujemy
kierowniczki filji z bran
ży kolonjalnej. Of. pod

Kierowńiczka”filjaDzien-
nika. (l 189

Stała
prace otrzyma młody czło
wiek', który wypożyczy
lOoo zł. Zgł. do Dz. Bydg.
pod , Młody” . (2150

Fryzjerka
potrzebna natychmiast,
B. Raduszewski, Lubawa,
Grunwaldzka. (z 165

Poważna firma
spedycyjna w Gdyni po
szukuje natychmiast 2

rutynowane stenoty-
pistki z stenografją poł-
sko-niemieeką. piszące
biegle na maszynie. Re
flektuje się na siły pier
wszorzędne. Oferty z po
daniem pretensji Dz.Bydg.
Gdynia pod ,Stenoty-
pistką” . (2!46

Poszukuje
młynarza z kaucją 500 zł.

Oferty Dziennik Bydgoski
Toruń .Młynarz” . (214i

Cukiernik
samodzielny potrzebny
zaraz. Długa 2. Z . Kun-
kiel. (2i35

Dzielna
ekspedjentka branży rze-

źniekiej, język polski, nie
miecki, potrzebna. Chełm
ża, Toruńska 41, tel, 90,
Urbański. 41175

Chłopak
do posyłek potrzebny.
Zgłoszenia: kiosk, Pomor
ska la. (llśl

Służąca
do wszystkiego, dwojga
osób, zaraz potrzebna lub
15. Dworcowa 12, II le
wo. (l 182

Panienka (1205
chcąca się wyuczyć goto
wania, może się zgłosić.
Hermana Frankego 7. Ja
dłodajnia Bydgoszczanka.

Służąca
potrzebna. Sienkiewicza
46, m. 6. (l 191

I
y'p 'oTAoTYB
f PO^UKUIA

Bona
kwalifikowana, WJkp., z

prawem nauczania, z dłu
goletnią praktyką przy
szkolnych dzieciach i
młodszych, kurs pielę
gniarski, szycie, niemiec
kie, poszukuje posady.
Łask zgłosz. A . Pokorska,
Grudziądz, ul. Toruńska
20dlaK.M. (2115

Blacharz
instalator lat 28, dzielny
w swym zawodzie poszu
kuje pracy w swym fa
chu, portjerstwa, magazy
niera lub podobnej, Łask,
oferty pod ,,B, S.” do ad
ministracji. ( 1930

Inkasent
szuka stałej posady. Kau
cja. Ofe rty do Dziennika

Bydg, pod ,Pewny*. 12129

Była
urzędniczka bankowa po
szukuje posady biura list
ki lub maszynistki. Ofer
ty pod ,Urzędniczka" filja
Dziennika. (1196

Cgrodnilk * pszczelarz
żonaty, lat 33, szuka po
sady od l kwietnia na

majątku lub jakiemkol-
wiek przedsiębiorstwie.
Oferty łaskawie proszę
skierować: Antoni Kurek,
Zakłady Przem. Nieżycho-
wo, poczta Białośliwie p.
Wyrzysk. (2157

Kasjerka 0190
z znajomością piac biu
rowych i ksiązkowośei,
poszukuje posady. Łask.
zgłoszenia do filji Dzien
nika Bydg. pod ,Z. P.” .

Dziewczyna
krytyezn-m położeniu

szuka posady do wszyst
kiego, dobrem gotowa
niem, Of. .Za małem wy
nagrodzeniem* filja Dzien
nika. (U84

Posługaczka
szuka posługi na cały
dzień. Adres wskaże Dz,
Bydg. (2U8

EGEED9
Kołodziej

przedzjerżawi kuźnię.
Zgłoszenia do Dziennika
Bydg. pod ,1833” . (3U3

Piekarnie
dobrze prosperującą po-
szukuję celem dzierżawy,
Łask. o 'ferty pod ,10255”
do administracji. (2U0

Piekarni
szukam w dzierżawę. Of.
,M.M.” Dz Bydg. (213j

Skład (2i5t
wynajmę tanio. Długa 5.

Garaże
i piwnica. Sienkiewicza 13
portjer. (2t38

f(-g p l

Urzędnik
przeniesiony do Bydgosz
czy poszukuje 2 -3 pokoi
z kuchnią wprost od go
spodarza. Pośrednicy v y-
kluczeni. Of. z podaniem
warunków filja Dz. Bydg.
pod ,B. 2.” 0179

Portjerstwa
poszukuje małżeństwo.
Wykonuje wszelkie repe
racje. Oferty filja ,Por-
tjerstwo” . 41177

2 pokojowe
z kuohnią lub adrainistra-
torstwo domu z mieszka
niem poszukuje urzędnik
zaraz, Pod ,Urzędnik” do
Dziennika Bydg. (2U2

Solidny
płatnik, wyższy urzędnik
państwowy, poszuka
3 -4 pokojowego mieszka
nia. Zgłoszenia: Prome
nada 8, m. 8. (l 195

Poszukuje Ul15
2 pokoje z kuchnią na
tychmiast. cena 35 zł, 3
ni'esiące zgóry. Oferty do
Dziennika ,Samotni*.

Mieszkanie
2 pokoje, czynsz zgóry,
wpro st od gospodarza
poszukuję. Salon Kape
luszy, Gdańska 25. (1204

Onn w teł rubryce 1wie sz50gr.

3 pokojowe:
balkon, wspólna kuchnia
u sam tnej pani dla samo
tnych lub małż. bezdzietn.
Of. pod ,Wygody” do Dz

Umeblowany
pokój do wynajęcia. Gdań
ska58—5. (2B'6

Pokój
czysty, słoneczny, blis'ko
dworca dla inteligentnego
pana lub pani zaraz do
wynajęcia. Sowińskiego 6,
m. 5. (1788

ram

poszukuje umeblowanego
pokoju. Of, z ceną do filji
Dziennika ,Cena", (!183

Panowie
adwokaci, kto podejmie
przeprowadzenie odbioru
strat wojennych sto ty
sięcy r ub li złocie. , Po
szkodowany" filja Dzien
nika. 41202

łazienka. Wiad Parkował.

3 pokojowe:
Fordońska 14.

5 pokojowe:
Sienkiewicza 13, m. 3.

Świętojańska 21, m. 6.

7 pokojowe:
mieszkanie komf. Inform .

Fa. Borys, PI. Teatralny.

Warsztaty I ubikacje
fabryczne:

300 kwmtr. Gdańska 67.

Pokój 42134
próżny z kuchnią oddam.
Krasińskiego 15, m. ł .

4 pokoje :2U6
kuchnia z wygodami do
wynajęcia. Śląska 8, tn. 2.

4 pokojowe
mieszkanie do wynajęcia.
Jackowskiego 17, m 6,
gospodarz. (2U9

4 pokoje
komfort, wysoki parter
Promenada23. Wiadomość

II.p., od3-6 . (2133

3-pokojowe
mieszkanie komfortowe w

nowym domu ul. Ossoliń
skich 5, do wynajęcia.
Czynsz 90 zł, mies. Zgł.
u portjera. (2l63

EtPOKOJiWOLNE

3 pokoje
umeblowane razem łub
osobno do wynajęcia.
Gdańska 52, m. 4. (117z

Pokój
frontowy z osobnem wej
ściem. z utrzymaniem lub
bez. Jezuicka 10—3. (2105

Pokój
Dworcowa 3. (l 193

Emeryci!
Kto zafinansóje kupno 30
morgowego gospodarstwa
przylegającego do mojego
120, otrzyma solidne do
żywocie. , Gwarancja" filja
Dziennika. (lzOł

Ze długi
żony mojej Stanisławy z

domu Kubackiej oraz cór
ki Heleny nie odpowia
dam, Śledź Józef. (1198

Pragnę
zapoznać się z przystojną
niezależną panią do la t 26.
Łaskawe zgłoszenia pod

Ceł towarzyski*. (2117

EEEED1
Poszukuje

pożyczki i 000 zł na dom
bez długu na pierwszą hi
potekę. Adres w admin.
Dz. Bydg. 42123

R 'Iiifisiill'S I
Pemorzanka

lat 26, przystojna, wyso
ka, blondynka ż wykształ
ceniem gimnazjainem, mu
zykalna, z posagiem 30000
zł w' gotówce pozna pana
z wyższem wykształce
niem w celu matrymon
ialnym. Of Dz. Bydg. pod
,A. B.101”. (2144

Panna
lat 27, przystojna, gospo
darna, posiada 60u0 zł i
wyprawę, pragnie zapo
znać pana w celu matry-
monjalnym. Panowie zgło
sić się mogą z odpowie
dnim majątkiem do lat 40
możliwie z nadesłaniem
fotografji pod ,Gospodar
na” . (2l66

PIANINA
najlepszej jakości

dostarcza wprost z fabryki
po cenach niskich

5*- Największa wPolsce Fabryka Pianin

B. SO MMERFELD
Bydgoszcz, ulica Śniadeckich 2

Filje: Poznań, ulica 27. Grudnia 15.
^ Gdańsk, Hundegasse 112.

(S40

z

WSaloesstEtEaEearai3^ as Slerusńcaiacfeac l*
W nijśl par. 83 Rozporządzenia Rady Mi

nistrów z dnia 25. VI 1932 r. o postępowaniu e-

gzekuoyjnem władz Skarbowych Dz. U. R. P. Nr. 62
poz. 580 I . Urząd Skarbowy w Bydgoszczy, po
daje do ogólnej wiadomości, że dnia 8. II . 1934 r .

o godz. 10-tej w lokalu składnicy skarbowej
przy ul. Konarsk'iego 2 celem uregulowania za
ległych należności podatkowych odbędzie się sprze
daż z licytacji następujących ruchomości: jedna he
blarka ,,Blumwe", piła taśmowa ..Blumwe,i, motor
elektr. 2 konny, rower męski, regały składowe.

Dnia 9. II . 1934 r, o godz.10-tej w lokalu jak
w yżej j dwa wozy robocze, wóz piekarski, maki
żytniej 9000 kg, mąki pszennej 170u kg., 5 worków
otrąb, 25 kg. maku, zegary ścienne, wiertarka ręcz
na, herbata, kakao i inne towary kol-mjalne.

Dnia 9. II . 1934 r. godz. 11 w lokalu firmy
Seydler i Grosskurtb, ul. Sienkiewicza 5, nast.

przedm.: radjoaparat 3 lampk. kompl.,zegar stojący,bu
fet, kredens, stoły, maszyna drukarska, maszyna do to
rebek, 3 dywany, pianino ,,Wolkenhauer".

Dnia 9. II . 1934 r. godz. 13 w lokalu firmy
p. Nowacki Piotr, ulica Rycerska nr. 9, nasL
przedm.: pianino, radjoaparat, maszyna do pisania ..Re-
m ington", centryfugi, blachy do kół rowerowych, różne
części do rowerów i wirówek oraz inne ruchomości.

Dnia9.II.34r. godz.14wlokalup.Ter-
skiego Leona, ul. Rycerska 16, uast. przedmioty:
2 wiertarki, 2 śrubstaki i inne ruchom. (2167

Za Naczelnika I . Urzędu Skarbowego
(—) Muszyński

Kie row nik Działu Egzekucyjnego

Otwarcie 4 marca

33V3% zniżki na kolejach polskich I niemieckich

Wszelkich informacyj udziela przedstawiciel honorowy
Lipskiego Urzędu Targowego na Wielfcopolskę i Pomorze.

OTTO MIX, Poznań, Kantaka 6a
Telefon 23- (2I69



Dnia 4 lutego 1934 o godz. 1,30 rozstał się z tym światem po długich, cierpliwie znoszonych cierpie
niach mój najdroższy mąż, nasz ukochany ojciec, brat, dziadek i teść

Ś.

przeżywszy lat 75, o czem donosi w smutku pogrążona

Pogrzeb odbędzie się z kaplicy cmentarza nowofarnego w środę, dnia 7 bm. o godz. 3-ciej po pół.
2105

Dr. %Jan iziel
Obywatel honorowy i pierwszy Prezes Polskiej lady Miejskie! miasta Bydgoszczy

zmarł w niedzielę, dnia 4 lutego 1934 r.

Za życia był nam żywym wzorem pracowitości, rzetelności i wszelkich cnót obywatelskich a w spadku po Sobie pozostawił nam

przykład niezrównanej skromności i dobroci serca dla tej cierpiącej ludzkości, której całe swoje życie na usługi oddawał.

Cześć Jego pamięci.

Bydgoszcz, dnia 6 lutego 1934 r.

Zarząd i Rada miasta Bydgoszczy.
2140

Dnia 4 lutego br. rozstał się z tym światem po długiej i ciężkiej niemocy
i.p.

Dr. med. Jan Biziel
długoletni członek Obwodu Bydgoskiego Związku Lekarzy Państwa Pol
skiego, Pierwszy Prezes Lekarskiego Tow. Naukowego w Bydgoszczy,
Honorowy Obywatel miasta Bydgoszczyiwielce zasłużony lekarz-obywatei

W Zmarłym straciliśmy przez wszystkich Wielce poważanego Kolegę i Senjora
Niech Mu ta ziemia, którą gorąco ukochał i dla której tyle zasług po-

teyt - lekk, będzie. Obwód Bydgoski
Związku Lekarzy Państwa Polskiego.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 7. b. m, o godz. 3-ciej po południu z kaplicy
cmentarza nowo-farnego. * (2121

Dnia 3 lutego zmarł w Bogu po krót
kich cierpieniach opatrzony Sakramentami
św. nasz ojciec, teść, dziadek i pradziadek śp.

Jan Waldyn
przeżywszy lat 83, o czem donosi w cięż
kim smutku pogrążona
2120) Rodzina.

Pogrzeb odbędzie się wśrodę dnia7bm.
o g,14-ej z kaplicy cmentarza Nowofarnego.

Za okazane nam współczucie i udział w pogrzebie
mej drogiej żony i matki ś.p.

Anny Belkowej
składam Wielebn. Duchowieństwu, a przedewszystkiem ke.
prob. Mrotkowi z Gołańczy za wygłoszone słowa pociechy
nad grobem, Towarzystwom, Delegacji 6 kL Gimn. im . Ko
pernika, krewnym, znajomym i przyjaciołom

serdeczne podziękowanie
Hąf, dzieci i rodzina.

Gołańcz, w , styczniu. (2139

Wiellslinteres!
Celem wykończenia rozpoczętej fabrykacji
poszukuję płynnych natychmiast 5.000,— zł.

Duży zysk! I-a zabezpieczenie! Zgłoszenia
pod ,,Pewność" do fiłji Dziennika, (1199

T|Poszukujemy

zabudowania

fabrycznego
możliwie z bocznicą, o powierzchni we
wnętrznej conajmniej 1.000 nr2. Oferty
wraz z dokładnym opisem i podaniem
ceny kupna względ. dzierżawy kierować

prosimy pod ,,Fabryka" do Administra
cji Dziennika Bydgoskiego. (2i64

Pamiątajeie o bezrobotnych!

W niedzielę, dnia 4 lutego 1934 r . o godz. 7.30 rano zasnął w Bogu
po długich i ciężkich cierpieniach, opatrzony Sakramentami św., mój
ukochany maż, hasz kochany syn, brat, szwagier i wujek ś. p.

leonPras
w 40-tym roku życia, o czem donosi w smutku pogrążona

łosia i rodzina.
Pogrzeb odbędzie się w środę 7 bm. o godzinie 4.15 po poł.

z kaplicy nowego cmentarza parafji św. Trójcy (ulica Jary). .. (2i28

W niedzielę, dnia 4 lutego 1934 r. zmarł po długich cierpieniach, S i l

długoletni pracownik naszego wydawnictwa ś. p. H

Leon Prus
składasz

w 40-tym roku życia.
Swoją pracowitością i obowiązkowością zaskarbił sobie naszą

stałą pamięć.
Bydgoszcz, dnia 6 lutego 1934 r.

Zarząd i persenel Drukarni Bydgoskiej 5. A.
2127) Wydawnictwo ,,Dziennika Bydgoskiego" .

wykonuje

szybko i lanie

Drukarnia Bydgoska
Bydgoszcz, Poznańska12/14

Ogłaszajcie się

im!

PRZYJEMNY WYNALAZEK.

Ten mały zegąr, tp najnowszy wynal
zf'k'. Wykazuje'oni dokładnie wszystkie ra

miesięczne, jakie pan nla płacić.

Str. 12. ,,D ZIEN N IK BYDGOSKI1', środa, dnia 7 lutego 1934r. Nr. 29-

Wydawca, nakładem i czcionkami: Drukarnia Bydgoska Sp. Akc. w.Bydgoszęzy. - Zaredakcjęodpowiedzialny; StanisławNo wako wski w.Bydgoszczy; za działgdyński;Mieczysław Mistat w Gdyni.


